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700 wioślarzy 
w regatach 
na Malcie

ponad 700 wioślarek i wiośla 
V z 32 klubów Dolskich oraz 

rZ\lavii Bratysława, SC Berlin 
" Gruenau i reprezentacji NRD 

iuniorów młodszych wzięło u- 
■ W Centralnvch Regatach 
I Jesiennych rozegranych 18 i 

19 bm. w Poznaniu n3 Malcie. 
m, starcie noznańskiei impre 

' y nie stanęło około 50 procent 
członków naszej kadrv naro- 
riowej, ale mimo tego i bardzo

1 „Sprzyjających warunków 
atmosferycznych oglądaliśmy 

.. sporo interesujących, zaciętych 
J zmagań.
n Kulminacją i zarazem końco- 
. wytn akordem tegorocznych star­

tów były MS w Nottingham — po 
' wiedział nam prezes Polskiosro 
t Związku Towarzystw Wioślarskich

Arnold Gonera. — Centralne Re­
gaty jesienne potraktowaliśmy na 
tomiast jako sprawdzian wstaone 
go etanu przygotowań do sezonu 

1 olimpijskiego i niemal jako jego 
il 'Dokończenie na str. 6 
i ______
f

Polscy siatkarze

w finale ME
Jr • W sobotę rozegrano pierwsze spot 

kania w Mistrzostwach Europy w 
siatkówce w Jugosławii. Polscy siat 
karze pokonali Węgry 3:0 (15:7, 15:12, 
15:7), a siatkarki pokonały także 
3:0 (15:10, 15:4, 15:4) Belgię.

W pozostałych pojedynkach siat 
' karze Jugosławii (grupa polska) wy 
! grali z Włochami 3:1. Siatkarki 

CSRS występujące w tej samej gru 
pie co Polki pokonały Włoszki 3:1.

W niedzielę polscy siatkarze w 
drugim swym meczu na ME poko 
nali reprezentację Włoch 3:0 (15:3, 
15:7, 15:13), zapewniając sobie a- 
wans do finału.

Polskie siatkarki przegrały mecz 
eliminacyjny mistrzostw Eurony z 

CSRS 2:3 (7:15, 15:11, 15:8, 7:15, 13:15)

Gimnastyka artystyczna
L Czerwińska 
wicemistrzynią

Polski
Z udziałem 33 zawodniczek roz­

grywano w Szczecińskim Domu 
Sportu XVI mistrzostwa Polski w 
gimnastyce artystycznej klasy mis 
trzowskiej.

W klasyfikacji wieloboju (mis­
trzostwa rozgrywane były tylko w 
Punktacji indywidualnej) — mis­
trzostwo Polski zdobyła Hanna An 
czykowska z AZS Warszawa. Dru 
8'0 miejsce zajęła Lucyna Czer- 
^‘ńska z Energetyka Poznań, przed 

onatą Urban:k ze Startu Gdynia 
* Magdaleną Łukaszewicz ze Spar 
w Szczecin.

W poszczególnych układach zwy 
‘ęstwo odniosły w układzie z ma 
ąuganU: Hanna Anczykowska (AZS 
.arszawa), przed Lucyną Czerwin

i Jadwigą Hammerling — obie 
oergetyka Poznań; w układzie 

obręczą: H. Anczykowska przed 
-Łukaszewicz (Sparta Szczecin)

1 R- Urbanik (Start 
piłką:

Gdynia),
w układzie z
^k®Ws!ca Przed L. Czer- 

. s 3 i J. Hammerling; w ukla- 
e z wstążką: L Czerwińska (E- 

knw",tyk Pozna^). przed H. Anczy 
K0,wską i R. Urbanik

H. An-
Czer-

Najwyższe noty otrzymały H. 
^kowska _ 19 30 pkt. za u- 
19 20 Zj ' Ł- Czerwińska — 

’ Pkt. za układ z wstążką.
PAP
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świetny wynik 

^00-mefrowca USA 
rykafiZ^tym dniu Igrzysk Panamę 
rezultat h W Meksyku najlepszy 
(USA) 21-letni Ron Ray
“y naw , e8u na 400 ™. Niezna- 
noskńrve własnym kraju czar 
zwvc:o+ sPr‘nter niespodziewanie 
rrysk ń5 W fina,e b‘jąc rekord ig 
sze osiaZpSem 44,45- Jest t0 naj,eP* 
od Czasągn,ę?,e w biegu na 400 m 
skieg0 u ^nneg0 fina,u olimpij 
gie mieL.MekSyku w 1968 r* Dru’ 
ryk faworyt Kubań-

w barn, &rt° Julntorena również 
> Sa naO«dObrym czasie 44,80. W 

;y-sza ni -°S m wśród kobiet naj- 
- ^bow^h* ^ Kanadyjka Jol

i^ysfc

Przed wizytą H. Jabłońskiego

Na zaproszenie sekretarza generalnego kierownictwa regio­
nalnego Partii Socjalistycznego Odrodzenia Arabskiego (Baas), 
prezydenta Republiki Irackiej, Ahmada Hasana el-Bakra — 
21 bm. udaje się do Iraku z oficjalną przyjacielską wizytą 
członek Biura Politycznego KC PZPR, przewodniczący Rady 
Państwa PRL — Henryk Jabłoński.

Jest to rewizyta; w czerwcu 
przed dwoma laty gościliśmy 
w Polsce prezydenta el-Bakra. 
Służyć ona będzie pogłębieniu 
przyjaźni łączącej narody pol­
ski i iracki, a także rozszerze­
niu współpracy dwustronnej, 
zwłaszcza gospodarczej.

Program czterodniowej wi­
zyty przewiduje rozmowy prze 
wodniczącego Rady Państwa z 
prezydentem el-Bakrem i inny 
mi członkami kierownictwa 
partyjnego i państwowego Re­
publiki Irackiej. Henryk Ja­
błoński odbędzie także krótką 
podróż po Iraku; zwiedzi m. in. 
kopalnię siarki w Miszraku 
pod Mosulem, inwestycję zrea­
lizowaną przez polskich spe­
cjalistów jedną z irackich ra­
finerii naftowych, a także za­
bytki archeologiczne Nimrudu 
i Niniwy — starożytnych sto­
lic imoerium asyryjskiego.

Norwescy 
parlamentarzyści 
opuścili Polskę
18 bm, zakończyła 6-dniową 

wizytę w Polsce oficjalna dele 
gacja parlamentu królestwa 
Norwegii z przewodniczącym 
Stortingu — Guttormem Hanse 
nem na czele. Delegacja prze­
bywała w naszym kraju na za 
proszenie Prezydium Sejmu.

W ostatnim dniu wizyty parła 
mentarzystów norweskich przy 
jął zastępca przewodniczącego 
Rady Państwa Józef Ozga-Mi 
chalski. Przedmiotem rozmowy 
były problemy d-lszego rozwo 
iu stosunków między obu kra 
jami. Szczególnie wiele uwagi 
poświęcono aktualnym zagad­
nieniom międzynarodowym w 
kontekście wv.iików Konferen 
cji Bezpieczeństwa i Współpra 
cy w Europie. Przewodniczący 
delegacii norweskiej podzielił 
się wrażeniami z pobvtu w na 
szym kraju z uznaniem wypo­
wiadając sie o dynamice roz- 
woiu gospodarczego Polski.

W trakcie wizyty w Polsce 
delegacja przeprowadziła m. 
in. rozmowy w Sejmie, podczas 
których zapoznała się z.e struk

Rozpoczynająca się wizyta 
kieruje nasze spojrzenie na 
kraj, w którym od 1968 r. 
pod kierownictwem partii 
Bass, współpracującej z 
innymi postępowymi siła­
mi politycznymi, realizowa­
ny jest szeroki program 
reform społecznych. W wy­
niku nacjonalizacji przed kil­
ku laty koncernu Iraq Petro­
leum Company oraz eksploata 
cji nowych źródeł ropy w pół­
nocnej Rumejli dochody w 
przeliczeniu na 1 mieszkańca 
kraju uległy podwojeniu. Wy­
dobycie ropy daje też ponad 50 
proc, dochodów budżetowych 
Iraku, na którego terenie znaj­
duje się dziesiąta część świato­
wych zasobów tego płynnego 
bogactwa.

W br. Irak rozpoczyna reali­
zację nowego 5-letniego planu 
rozwoju gospodarczego. Prze­
widuje on przede wszystkim 
dalszy rozwój przemysłu nafto 
wego i petrochemicznego, jed­
nakże rząd czyni poważne sta­
rania, by rozbudować także in 
ne gałęzie wytwórczości. Po­
ważne nakłady przeznacza się 
więc na słabo dotąd rozwinię­
te przemysły włókienniczy, spo 
żywczy i materiałów budowla­
nych. W trakcie rozbudowy 
znaiduje sie również przemysł 
siarkowy. Czołową pozycję sta 
nowią także wydatki na roz­
wój rolnictwa, z którego utrzy

mu je się w Iraku 75 proc, ludno 
ści. Największe nakłady kiero­
wać się będzie na realizację 
prac rolno-melioracyjnych 
oraz na rozbudowę spółdzielni 
produkcyjnych i państwowych 
gospodarstw rolnych. Przewi­
duje się dalszy rozwój szkol­
nictwa, systemu opieki lekar­
skiej itp.

Główną linią polityki zagra­
nicznej Iraku jest walka z im­
perializmem i stałe dążenie do 
umacniania pokoju w oparciu 
o rozwój równoprawnych sto­
sunków współpracy między 
państwami. Szczególne miejsce 
zajmują stosunki z krajami so­
cjalistycznymi — zwłaszcza ze 
Związkiem Radzieckim,.z któ­
rym w kwietniu 1972 r. Irak 
podpisał układ o przyjaźni i 
współpracy.

Pomyślnie rozwijają się sto­
sunki między Irakiem a Pol­
ską. Ważnym krokiem na dro­
dze umacniania przyjaźni i 
współpracy było nawiązanie 
kontaktów partyjnych z partią 
Baas, z którą łączą nas wspól­
ne cele walki o postęp i spra­
wiedliwość społeczną. Rozwija 
się także współpraca central 
związkowych, organizacji ko­
biecych, młodzieżowych i spół

Dokończenie na str. 2

Łącznościowcy
u wicepremiera 
M. Jagielskiego

turą działalnością naszego
parlamentu. (PAP)

Prezydent Francji 
o wizycie w ZSRR

W oświadczeniu dla prasy 
złożonym na lotnisku po po­
wrocie do Paryża, prezydent 
Francji Valery Giscard d’Esta- 
ing wyraził zadowolenie z wy­
ników swej oficjalnej wizyty 
w Związku Radzieckim. Pod­
kreślił on, że francusko-ra- 
dzieckie rozmowy na najwyż­
szym szczeblu były bardzo po­
żyteczne, szczere i serdeczne. 
Prezydent Francji stwierdził 
również, że francusko-radziec- 
ka współpraca jest niezbęd­
nym elementem rozszerzenia i 
umocnienia odprężenia między 
narodowego. (PAP)

18 bm. wiceprezes Rady Mi 
nistrów, Mieczysław Jagielski 
przyjął w przeddzień Dnia 
Łącznościowca delegację pra 
cowników łączności, poczty, te 
lekomunikacji, pracowników 
radia i telewizji oraz przemy­
słu teleelektronicznego.

M. Jagielski składając gratu 
lacje pracownikom łączności 
podkreślił rangę i znaczenie te 
go działu gospodarki w życiu 
kraju. Szczególnie telekomuni 
kacja ma istotny wpływ na 
sprawne funkcjonowanie gospo 
darki. Rozwojowi tej właśnie 
dziedziny poświęcono na spot 
kaniu wiele uwagi. Omówiono 
sprawy związane z rozbudową 
i modernizacją przemysłu tele 
technicznego i teleelektronicz 
nego. W uchwale VI Zjazdu 
PZPR problematyka ta uzna­
na została za jedna z najważ 
niejszych w pionie łączności w 
bieżącym 5-leciu. (PAjP)

Zjazdowe zobowiązania produkcyjne i czyny społeczne mo 
bilizują poznańskie załogi. Niektóre spośród nich zameldowa 
ły już o wykonaniu postanowień, dostarczając dodatkowe 
usługi i produkcję.
Zobowiązania Wielkopolskich 

Okręgowych Zakładów Gazów 
nictwa w Poznaniu objęły m. 
in. wykonanie stacji mieszania 
gazu, prac montażowych nrzy 
gazociągu, urządzenie stacji re 
dukcyjno-pomiarowej celem po 
prawy ciśnienia gazu w rejo­
nie ulic: Lechicka i Murawa 
w Poznaniu, zmniejszenie zu 
życia gazu płynnego o 900 ton 

I i węgla wsadowego o 200 ton. 
Do pełnej realizacji zadeklaro 
wanej wartości 7,5 miliona 
tych pozostaje jeszcze 600 000. 
W czynie społecznym wykona

Setny statek 
dla polskich armatorów

Z pochylni „Odra” szczeciń­
skiej stoczni im. Warskiego 
spłynął 18 bm. na wodę M/S 
„Bochnia” — uniwersalny drób 
nicowiec, zbudowany tu dla 
Polskich Linii Oceanicznych. 
Jednostka (6.300 DWT nośnoś­
ci) przystosowana do przewo­
zu drobnicy, kontenerów, ła­
dunków chłodzonych, jest wy­
soce zautomatyzowana.

„Bochnia” jest 50 jednostką 
zwodowaną i zbudowaną w 
stccznji im. Warskiego dla Pol­
skich Linii Oceanicznych, a 
setną powstałą tu dla obu poi 
skich armatorów — PLO i Pol 
skiej Żeglugi Morskiej. (PAP)

no prace na sumę ponad 
900 000 złotych.

Poznańskie Zakłady Odzieży 
Sportowej Przemysłu Tereno­
wego zobowiązały się dodatko 
wo dostarczyć w IV kwartale 
br. na rynek: dziewczęce, chło 
nięce i męskie spodnie oraz 
kurtki wartości 7 milionów zło 
tych.

Centralny Ośrodek Badaw­
czo-Rozwojowy Drobiarstwa w 
Poznaniu zadeklarował zwięk­
szenie produkcji piskląt w paź 
dzierniku i listopadzie br. o 
15 000 sztuk. Czyny społeczne 
określa kwota 15 000 złotych.

Zakład Doświadczalny „Ra- 
diopan” Instytutu Fizyki Mole 
kularnej PAN w Poznaniu zo 
bowiązał się dodatkowo wyko 
nać prace rozwojowe i wdro­
żeniowe przy soektometrze ele 
ktronowym rezonansu parama 
gnetycznego oraz wyproduko­
wać jeden egzemplarz tego u- 
rządzenia, wartości 2 milionóv? 
złotych. Zadeklarowane, na 
kwotę 30 000 złotych, prace 
społeczne prowadzone są przy 
kopaniu fundamentów pod wia 
tę magazynową.

Zakład Elektronicznej Tech 
niki Obliczeniowej w Poznan'u 
dla uczczenia VII Zjazdu PZPR 
wykona w tym roku dodatkowe 
usługi informacyjne wartości
4 milionów zł. (pik)

G. Leone złoży wizytę w ZSRR
Jak podaje agencja TASS, na 

zaproszenie Prezydium Rady Naj­
wyższej ZSRR prezydent Włoch, 
G. Leone wraz z małżonką w dru 
giej połowie listopada br. przybę­
dzie z oficjalną wizytą do Związ­
ku Radzieckiego.

T. Żiwkow w Mauretanii
Przebywający w Mauretanii z wi 

zytą oficjalną przewodniczący Ra 
dy Państwa LRB, T. Ziwkow prze 
prowadził rozmowy z prezyden­
tem M. Daddahem.

Narada finansistów OPEC
W Wiedniu rozpoczęła się nara­

da przedstawicieli ministerstw fi­
nansów 13 krajów — eksporterów 
ropy naftowej (OPEC). Głównym 
jej celem jest przygotowanie kon 
ferencji ministrów finansów kra­
jów należących do OPEC, która od

będzie się w Wiedniu w przyszłym 
miesiącu.

Spinola przybędzie do Hiszpanii
Lizboński tygodnik „Expresso”, 

powołując się na źródła miarodaj­
ne, podał, że były prezydent Por­
tugalii gen. Spinola przybędzie 
prawdopodobnie 24 października do 
Hiszpanii. W związku z tym pi­
smo zwraca uwagę na aktywizację 
kół zbliżonych do Spineli na pół­
nocy Portugalii i w Lizbonie.

Jak wiadomo, gen. Spinola, któ­
ry stał na czele prawicowego spi 
sku w Portugalii, korzysta z azylu 
politycznego w Brazylii.

Sesja Ligi Arabskiej
W sobotę w Kairze zakończyła się 

sesja zwyczajna Ligi Arabskiej na 
szczeblu ministrów spraw zagra­
nicznych państw członkowskich. 
Jak informuje kairski dziennik 
„Al Ahram”, omawiane są m. in. 
takie kwestie jak dialog arabsko- 
zachodnioeuropejski, przyszły 
szczyt arabski oraz konferencja 
szefów państw arabskich i afry­
kańskich, zmiany w ustaleniach do 
tyczących bojkotu Izraela.

Syjonizm formą rasizmu
Komitet Społeczny i Humanitar 

ny ONZ, w którego skład wchcdzą

wszystkie państwa rawniwnsrm- 
przyjął rezolucję stwierdzającą, iż 
syjonizm stanowi jedną z form ra 
sizmu i dyskryminacji rasowej. Za 
rezolucją głosowało 70 państw, prze 
ciwko — 29, a 27 państw wstrzyma 
ło się od głosu. Komitet przyjął 
jednocześnie rezolucję w sprawie 
środków, jakie winny podjąć pań 
stwa i ONZ w ramach dekady 
zwalczania rasizmu i dyskrymina­
cji rasowej. Rezolucja wzywa pań 
stwa do podpisania i ratyfikowa­
nia konwencji o eliminacji wszel­
kich form dyskryminacji rasowej.

Zakończyły się manewry NATO
W północnych rejonach RFN za 

kończyły się wojskowe manewry 
„Straffe Zuegel”, w których wzię 
ło udział ponad 15 000 żołnierzy z 
krajów członkowskich NATO. Po 
raz pierwszy w ćwiczeniach NATO 
na terenie RFN uczestniczyły pod 
oddziały piechoty morskiej USA.

Napad neofaszystów
Grupa faszyzujących chuliganów 

dokonała w Padwie napadu na se 
kretarza prowincjonalnego oddzia 
łu Włoskiej Komunisiycznej Fede 
racji Młodzieży, M. Zevgnaniego. 
Zevgnani został ranny. Policja pro 
wadzi dochodzenie w tej sprawie.

Dostawy amerykańskich rakiet
Stany Zjednoczone dostarczają 

reżimowi południowokoreańskie- 
mu rakiety „Harpun” klasy mo­
rze — morze o dalekim zasięgu. Na 
prowadzane są one na cel za po­
mocą radaru. Jak poinformował 
Pentagon, wartość dostaw wynie­
sie 80 min dolarów. Wcześniej Pen 
tagon podał do wiadomości, że ra 
kiety „Harpun” zostaną dostarczo 
ne także Izraelowi, W. Brytanii i 
Holandii.

Bandyta zabił 6 osób w USA
Nie zidentyfikowany dotychczas 

bandyta zae^rzelił w sobotę w mla 
steczku Sutherland (stan Nebra- 
ska) H. Kellie oraz pięciu człon­
ków jego rodziny, w tym troje ma 
łych dzieci. Burmistrz miasteczka 
zaapelował do mieszkańców o po­
zostanie w domach, podczas gdy po 
lic ja energicm:e rosrukuJe snraw 
cę mordu. Podejrzenia padają na 
sąsiada rodziny Kellie, który znik 
nął z domu.

H. Kissinger 
w Pekinie

1,9 października przybył do 
Pekinu sekretarz stanu USA, 
Henry Kissinger, aby przygo­
tować wizytę w Chinach pre­
zydenta Geralda Forda. Wizy­
ta ta odbędzie się prawdopo­
dobnie pod koniec listopada 
br. Oczekuje się, że Kissinger 
przeprowadzi szeroką wymia­
nę pog'ądów z wicepremie­
rem ChRL, Ten Siao-pingiem 
oraz przekonsultuje sprawy 
normalizacji stosunków wza­
jemnych.

Zarówno obecne konsulta­
cje Kisśingera w Pekinie, jak 
też planowana wizyta prezy­
denta Forda przypadają na 
okres niezbyt sprzyjającego 
klimatu politycznego dla Chin.

Zaostrzenie wewnętrznej po 
lityki Chin, które znajduje od 
bicie w ich polityce zagranicz 
nej, ich otwarte wystąpienia 
przeciw postępowi odprężenia 
międzynarodowego, trudności 
personalne chińskiego kierów 
nictwa — wszystko to spra­
wia, że obserwatorzy nie ocze 
kują wie’e po obecnym dialo­
gu ebińRkn—amervkańskim.

PAP



KRONIKA
O IM BA

SPOTKANIE Z PRAWNIKAMI
Sekretarz Komitetu Wojewódz­

kiego PZPR w Poznaniu — Józef 
Świtaj spotkał się 18 bm. w sie­
dzibie Sądu Wojewódzkiego z 
aktywem Zrzeszenia Prawników 
Polskich. Omawianb udział wszy­
stkich środowisk prawniczych w 
realizacji uchwały VI Zjazdu 
PZPR oraz ich zadania nakreślone 
w Wytycznych. Najwięcej uwagi 
poświęcono profilaktyce społecz­
nej. W dyskusji zabrał również 
głos Józef Świtaj, który poinfor­
mował zebranych o kierunkach 
prac wojewódzkiej instancji par­
tyjnej oraz podziękował członkom 
poznańskiego Oddziału ZPP za 
ich działalność na rzecz ładu i bez­
pieczeństwa. (y)

KOMBATANCI CZYNEM 
WITAJĄ VII ZJAZD PZPR

W sobotę obradowało w Pozna­
niu rozszerzone plenum Zarządu 
Wojewódzkiego ZBoWiD poświę­
cone omówieniu zadań środowiska 
kombatanckiego przed VII Zjaz­
dem partii. Wprowadzeniem do 
dyskusji było wystąpienie prezesa 
ZW ZBoWiD — Mariana Jakubo­
wicza. Omówił on projekt rządo­
wej ustawy o dalszym zwiększeniu 
świadczeń dla kombatantów i b. 
więźniów obozów koncentracyj­
nych oraz najważniejsze kierunki 
działania ZBoWiD-u przed VII 
Zjazdem. Kombatanci województ­
wa poznańskiego, a Jest ich zorga­
nizowanych ponad 20 000 włączyli 
sie czynnie w nurt przygotowań 
do VII Zjazdu PZPR. W 98 ko­
łach ZBoWiD-u podjęto i wyko­
nuje się czyny społeczne wartości 
1 min złotych. Kombatanci wezmą, 
czynny udział w wielkiej ogólno­
narodowej dyskusji o szybszy roz­
wój naszej Ojczyzny, (jk)

KONFERENCJA 
CZŁONKÓW SITR-u

Tydzień czynów w województwie poznańskim

Społeczne prace młodych
dla środowiska i dla kraju

Rada Wojewódzka Federacji Socjalistycznych Związków 
Młodzieży Polskiej w Poznaniu ogłosiła dni 12—19 paź­
dziernika Tygodniem Czynu Społecznego Młodzieży dla 
uczczenia zbliżającego się VII

tuł pracowała 180 godzin przy 
budowie karmików dla pta­
ków. (gra)

Wysokie odznaczenia i uznanie 
za wychowawczy trud

> Intensyfikacji polowej produkcji 
pasz i rozwojowi hodowli w woje­
wództwie poznańskim w latach 
1976—1980, poświęcono sobotnie o ru 
dy wojewódzkiej konferencji Sto- : 
warzyszenia Naukowo-Techniczne- ।

1 go Inżynierów i Techników Roi- , 
; nictwa.
। W konferencji, zorganizowanej 

w kombinacie PGR Manieczki dla ;
' członków Oddziału Wojewódzkiego J 
t SITR, pzedstawicieli urzędów i 

miast i gmin, instytucji i organi­
zacji rolniczych woi. poznańskie­
go .uczestniczył m .in. kierownik

1. Wydziału Rolnego i Gospodarki 
। Żywnościowej KC PZPR — Jerzv

Wojtecki. Zgłoszone na konferen­
cji wnioski stanowią wkład inżv-

I nierów i techników rolnictwa do 
i dyskusji przedzjazdowej. (emp)

JAK ZWALCZAĆ
I; DROBNOUSTROJE?

■ Nad sposobami zwalczania drób 
(i noustrojów w szpitalnictwie, ho- 
i dowli zwierząt i przemyśle spożyw 

h czym radzili w dniach 17—18 bm. 
.i na międzynarodowym sympozjum 
' w Poznaniu naukowcy i producen 
, ci środków dezynfekcyjnych z

Bułgarii, Czechosłowacji. NRD, 
Polski, RFN, USA i W. Brytanii.

L Impreza organizowana pod egidą 
PAN miała m. In. na celu przed- 

. stawienie polskich specyfików, jak 
l preparat „Amex” stosowany w 

szpitalnictwie i „Incodyna” — re- 
. wełacyjny środek do zwalczania wi 

rusów, bakterii i pierwotniaków.
(emp)

Członkowie ZMS, ZSMW, 
SZSP i ZHP podjęli prace spo 
łeczne na rzecz swojego śro­
dowiska, miasta, gminy, regio 
nu. Obok konkretnych czy­
nów produkcyjnych w zakła­
dach przemysłowych pracowa 
li oni na polach przy zbiorach 
ziemiopłodów, w parkach i na 
drogach, a także wykonywali 
różnego rodzaju prace porząd 
kowe.

W ciągu tygodnia w czynach 
społecznych wzięło udział 
43.760 członków organizacji 
młodzieżowych, z tego ponad 
21 000 ZMS-owców. Na przy­
kład w Pcznańskiej Fabryce 
Maszyn Żniwnych 637 człon­
ków ZMS przepracowało 3800 
godzin przy produkcji i obrób 
ce odlewów żeliwnych. Młodzi 
z ,.Pometu” przepracowali

Berlin żyja 
światowym 

zgromadzeniem kobiet
Stolica NRD — Berlin, żyje 

przygotowaniami do rozpoczy­
nającego się tu 20 bm. świa­
towego kongresu z okazji 
Międzynarodowego Roku Ko­
biet. Do niedzielnego popołud 
nia do stolicy NRD przybyło 
blisko 1400 delegatek, obser­
watorów i gości ze 113 krajów 
wszystkich kontynentów. Ocze 
kiwane były kolejne delega­
cje.

Kongres będzie najwięk­
szym forum sił społecznych 
zainteresowanych problematy­
ką kobiety we współczesnym 
świecie. Oczekuje się, że w to 
ku pięciodniowych obrad — 
plenarnych i w 9 komisjach 
roboczych — zostaną przedy­
skutowane m. in. sytuacja ko 
biet w krajach o różnych us­
trojach społecznych, ich rola 
i pozycja w społeczeństwie, u- 
dział w walce o pokój i bez­
pieczeństwo. (PAP)

Zjazdu PZPR.
2500 godzin przy produkcji od 
lewów na rynek krajowy i za 
graniczny. 350 młodych pra­
cowników ZNTK w Poznaniu 
pracowało przy naprawie lo­
komotyw spalinowych, obrób­
ce zestawów kołowych oraz 
przy budowie ośrodka zakła­
dowego w Skokach. W Fabry­
ce Galanterii „Lech” w Gnieź 
nie młoda załoga wykonała do 
datkowrą produkcję wartości 
105 000 złotych.

Członkowie ZSMW podejmo 
wali czyny na rzecz swojej 
miejscowości. W gminie Nie­
chanowo ponad 100 osób pra­
cowało w ciągu 3550 godzin 
przy zbiorze buraków cukro­
wych, a w gminie Skoki mło­
dzież włączyła się do budowy 
parku XXX-lecia.

Studenci porządkowali tere 
ny wokół obiektów dydakty­
cznych i akademików, a także 
podejmowali czyny produkcyj 
ne w poznańskich zakładach 
przemysłowych. 550 studentów 
UAM pracowało przez cały ty 
dzień w „Pomecie”, studenci 
PP budowali boisko sportowe 
dla V LO, a studenci AR pra­
cowali na terenach uczelnia­
nych ogrodów i szkółek. Do 
czynów społecznych zgłosiło 
się również 40 studentów za­
granicznych uczących się w 
Poznaniu — zostali oni skie­
rowani do „Rometu”.

10 700 członków ZHP z wo­
jewództwa poznańskiego wy­
konało wiele pożytecznych 
prac w swoich szkołach i ro­
dzinnych miejscowościach. Na 
przykład Hufiec Poznań Wi1- 
da przepracował 15 000 godzin 
w ogródkach jordanowskich, 
a także nrzy wykopkach. Har 
cerze z HUfca Poznań-Nowe 
Miasto poświęcili 12 000 go­
dzin na sadzenie drzewek i 
krzewów na terenach przy­
szkolnych i na osiedlu Pataie. 
Młodzież harcerska ż Szamo-

Narada aktywu TPD

„Wszystkie dzieci 
są nasze"

Pod hasłem „Wszystkie 
dzieci są nasze” rozpoczęła się 
w Międzylesiu k. Warszawy. 
IV krajowa narada Towarzy­
stwa Przyjaciół Dzieci. Jej 
uczestnicy: działacze TPD z 
terenowych ogniw towarzy­
stwa, przedstawiciele Central 
nej Rady Związków Zawodo­
wych, Centralnego Związku 
Budownictwa Mieszkaniowego, 
Centralnego Związku Kółek 
Rolniczych, Ministerstwa Zdro 
wia i Opieki Społecznej oraz 
Komendy Głównej MO oma­
wiają sposoby doskonalenia 
pracy opiekuńczo-wychowaw­
czej nad dziećmi w nowej 
strukturze administracyjnej 
kraju. (PAP}

Spotkanie zasłużonych nau­
czycieli z Poznania i woje­
wództwa poznańskiego z se­
kretarzem KW PZPR odbyło 
się w ub. piątek. Dziękując 
pedagogom za ich trudną i od 
powiedzialną pracę I sekretarz 
KW, Jerzy Zasada, powiedział, 
iż młode pokolenie jest nadzie­
ją rodziców, społeczeństwa, 
ojczyzny. W kształtowaniu je­
go umysłów i charakterów bie 
rzemy udział wszyscy, jednak 
rola najważniejsza przypada 
pedagogom. Za żmudną pra­
cą nauczycieli kry ją się osiąg­
nięcia naszej ojczyzny. Peda­
godzy wychowują młodzież 
zgodnie z ideałami socjalizmu. 
Szczególne podziękowania na­
leżą się nauczycielkom, które 
godzą swoje obowiązki matek 
i żon z codzienną trudną pra­
cą

W imieniu wojewódzkiej in­
stancji partyjnej Jerzy Zasada 
życzył pedagogom dalszych 
sukcesów zawodowych. W cza 
sie uroczystości zasłużeni nau­
czyciele otrzymali wysokie od­
znaczenia przyznane przez Ra­
dę Państwa. Order Sztandaru 
Pracy II klasy otrzymał prof. 
dr hab. Tadeusz Szczurkiewicz 
z UAM, a Krzyże Kawalerskie 
Orderu Odrodzenia Polski 
prof. dr hab. Ludwik Obu- 
chowicz z UAM, prof. dr hab.

Zaprzysiężenie członków rządu Portugalii

Decyzja o konfiskacie broni 
próbę ujarzmienia reakcji

W Lizbonie odbyło się zaprzysiężenie 12 nowych sekretarzy 
stanu, którzy weszli w skład 6 tymczasowego rządu portu­
galskiego. Wcześniej objęło stanowiska 24 sekretarzy stanu.

'Tym sposobem gabinet portugalski został w pełni skomple­
towany. W jego skład wchodzi 15 ministrów i 36 sekretarzy 
stanu — przedstawicieli Sił Zbrojnych, 3 głównych ugru­
powań politycznych: partii socjalistycznej, komunistycznej

Dobiesław Bobrowski z 
techniki Poznańskiej, 
Nawrocik dyr. Zespołu sa? 
Zawodowych nr 5 w Poznani? 
Władysław Grunowski nj 
czyciel Zespołu Szkół Zawo^ 
wych nr 1 w Gnieźnie, ire 
Jakubowska wizytator KUra 
torium Oświaty i Wychowań? 
Pięciu nauczycieli otrzyj 
Złote Krzyże Zasługi, trzech 
Srebrne Krzyże Zasługi, trze < 
Brązowe Krzyże Zasłiw 
dwóch Złote Odznaki ZNP, '

Również w piątek na Uąjj 
odbyła się uroczystość wrę^ 
nia odznaczeń zasłużonym pr? 
cownikom tej największej 
znańskiej uczelni. Krzyżam 
Kawalerskimi Orderu Odro’ 
dzenia Polski udekorowano ’ 
osób, 79 Złotymi Krzyża^ 
Zasługi, 5 Srebrnymi Krzyża? 
mi Zasługi, a 3 Brązowym' 
Krzyżami Zasługi. Dziesięć 
pracowników otrzymało Złota 
Odznakę ZNP, wielu Hon^. 
wą Odznakę m. Poznania i ej. 
znakę „Za Zasługi w Rozwoź 
Województwa Poznańskiego1

Przed wizytą
H. Jabłońskiego w Iraki

Dokończenie ze str. I

dzielczych. W Iraku działa to­
warzystwo przyjaźni z Polską. 
Irak jest jednym z naszych aaj 
poważniejszych partnerów go- 
spodarczych na Bliskim Wscho 
dzie. Pomyślnie rozwijają się 
stosunki kulturalne.

W Polsce na uczelniach tech 
nicznych, medycznych, ekono­
micznych i rolniczych studiuje 
młodzież z Iraku. W Iraku na­
tomiast pracuje obecnie kilku 
dziesięciu polskich specjali­
stów, z czego największą gru­
pę stanowią inżynierowie wod­
no-melioracyjni. Nasi naukow­
cy z Politechniki Szczecińskiej 
brali udział w konsultacjach 
przy opracowywaniu planu 
urbanistycznego rozwoju Bag- 
dadu. (PAP)

Czekając na odzew poznańskiej wsi

Firmy amerykańskie
i za rozwojem handlu 
' Wschód - Zachód jl
■; O usunięcie przeszkód na 
:■ drodze dalszego rozwoju sto­

sunków handlowych i gospo- 
. darczych między Stanami 

। •] Zjednoczonymi a Związkiem
Radzieckim zaapelował prezes 

;; eksportowo-importowego ban 
ku USA, William Casey. Prze- 

: mawiając w Waszyngtonie na 
; posiedzeniu amerykańskiego 

stowarzyszenia prawników 
stwiterdził on, że ograniczenia 

' w przyznawaniu ZSRR kredy­
tów, które — jak wiadomo — 

, zostały nałożone przez Kongres' 
।USA, śtawiają firmy amerykan 
;skie w niekorzystnej sytuacji 
,. w porównaniu z ich konkuren 

,, tami z krajów Europy zachód 
. mej i Japonii. Nasi główni kon 

1 kurenci handlowi — cświad- 
, ( czył Casey — znaleźli się w u- 

przywilejowanej sytuacji, po- 
/ nie waż Stany Zjednoczone w 
, niedostatecznym stopniu repre 

i I' zentowane są na rynkach 
i ZSRR j innych krajów socja- 
i .■ hstycznych. (PAP)

I ' Zachmurzenie duże z większymi 
I • ’ przejaśnieniami. Miejscami opady. 
, ; W nocy i rano mgły. Temperatura 

minimalna od 4 st. do 8 st.. tem- 
1 , peratura maksymalna od 10 do 15 
I 1 stopni.
1' mantmiummimmimi I I.
, ■ Dzisiejszy serwis Informacyjny 
r opracował: Andrzej Skrzypczak

Ziemia daje
Jeszcze nie dobiegł końca 

okres jesiennych prac w rolni 
ctwie. Już dzisiaj jednak moż 
na powiedzieć, że największy 
trud za nami. Nadal trwają 
jeszcze prace przy wykopkach 
buraków cukrowych i pastew 
nych, lecz stopień ich zaawan 
sowania nie budzi obaw co do 
terminowego zbioru.

Pomyślna obecnie sytuacja 
w wielkopolskim rolnictwie 
żadną miarą nie może być 
pretekstem do zwalniania tern 
pa. Jeszcze trzeba zebrać wszy 
stkie rośliny paszowe, zwłasz 
cza kukurydzę i buraczane liś 
cie, żeby uzupełnić zapasy 
pasz potrzebnych dla wyży­
wienia zwiększonej liczby in­
wentarza. Konieczna jest sta­
ranna uprawa gleby pod zasie 
wy wiosenne, a więc orki zi­
mowe, wapnowanie, nawoże­
nie. Umożliwi to wcześniejsze 
wyjście w pole wiosną przy­
szłego roku.

Intensyfikacja produkcji 
rolnej, zwłaszcza hodowlanej, 
nad którą radzi się obecnie w 
gminach, ma dogodniejsze niż 
w poprzednich latach warun­
ki, bowiem podniesiono ceny 
skupu większości produktów 
i płodów rolnych, uregulowa­
no stan własnościowy tysięcy 
gospodarstw chłopskich, pod­
wyższono renty za przekazy­
waną ziemię, objęto rolników 
powszechnym systemem ubez­
pieczeń i bezpłatnymi świad-

coraz więcej
czeniami służby zdrowia. Dla 
przykładu w jednym tylko 
woj. poznańskim wzrosły do­
chody wsi o 85 procent w 
ciągu 4 ostatnich lat, uzyska­
ne ze sprzedaży produktów 
rolnych. Poprawiło się o 45 
proc, zaopatrzenie w nawozy 
sztuczne i o 58 proc, w pasze 
treściwe.

Teraz nadeszła kolej na re­
wanż ze strony wsi. Interesy 
gospodarki naszego kraju wy­
magają, aby jak najszybciej 
wykonać plany zakontrakto­
wanych ilości zbóż, mięsa i 
ziemniaków. W woj. poznań­
skim najlepiej swoje zadania 
realizuje w dostawach zbóż 
kontraktowanych spółdziel­
czość produkcyjna, która swój 
roczny plan skupu wykonała 
już w 93,2 proc., natomiast 
rolnictwo indywidualne w 77,7 
proc. Różny jest jednak sto­
pień zaawansowania skupu 
zbóż i ziemniaków w poszcze­
gólnych gminach. Chodzi teraz 
o to, aby po zakończeniu naj­
pilniejszych prac w rolnictwie, 
przyspieszyć omłoty.

Państwo nasze wychodzi 
naprzeciw życzeniom wsi, pla­
nując m. in. w następnym pię 
cioleciu gospodarczym ogrom­
ne nakłady inwestycyjne w 
wysokości ponad 750 mld zł. 
Nie może to być jednak zobo­
wiązanie jednostronne, kraj 
czeka na odzew wsi, również 
poznańskiej, która da wzamian 
za to więcej żywności, (emp)

i ludowo-demokratycznej, a
Prezydent Portugalii, Fran­

cisco da Costa Gomes podjął 
kroki przeciwko zaopatrywa­
niu się ludności cywilnej w 
broń pochodzącą z byłych ko­
lonii. Wydał on rozporządzenie 
upoważniające wojsko do ot­
wierania ognia do każdego, kto 
użyje broni palnej przeciwko 
cywilom, policji lub żołnie­
rzom. Zaapelował także do lud 
ności, aby przekazała władzom 
posiadaną nielegalną broń. Oso 
by które do 24 bm. nie wyko­
nają tego polecenia, staną 
przed sądem.

Finansowe kłopoty
Nowego Jorku

Organizacja grupująca nauczycie 
li nowojorskich zgodziła się udzie­
lić władzom Nowego Jorku po­
życzkę w wysokości 150 min dola­
rów. Tak więc dosłownie w ostat­
nim momencie, znaleziono wyjście 
z rozpaczliwej sytuacji finansowej 
miasta i władze Nowego Jorku 
otrzymały środki na spłatę najpil­
niejszych długów. Nie poprawiło to 
jednak w niczym bardzo złej sy­
tuacji finansowej tego miasta.

Zarówno burmistrz Nowego Jor­
ku, Abraham Beame jak i guber­
nator stanu Nowy Jork, Hugh Ca 
rey oświadczyli, że wszystkie lokal 
ne źródła kredytowe zostały już 
wyczerpane. Jedynym wyjściem z 
sytuacji jest pomoc rządu federal 
nego. Burmistrz Beame stwierdził, 
iż władze federalne powinny 
„zdać sobie sprawę, iż Nowy York 
jest częścią Stanów Zjednoczo­
nych”. „Nie zabiegamy o jałmużnę, 
ale musimy uzyskać pomoc federal 
ną” — dodał burmistrz.

Rząd federalny jest jednak sta­
nowczo przeciwny udzieleniu ja­
kiejkolwiek pożyczki, wychodząc z 
założenia, iż wina za obecną sytua 
cję Nowego Jorku spada na barki 
władz miejskich. Zarówno bur­
mistrz Beame, jak i gubernator 
Carey, zamierzają udać się do 
Waszyngtonu, aby przedstawić 
szczegółowo całą sprawę. Wysuwa 
ne są obawy, że krach finansowy 
Nowego Jorku mógłby odbić się 
niekorzystnie na całej gospodarce 
USA. (PAP)

także bezpartyjni.
Występując jako szef sztabu 

generalnego Portugalskich Sił 
Zbrojnych, gen. Costa Gomes 
polecił armii wszczęcie poszuki 
wań broni, która zniknęła z ma 
gazynów wojskowych.

Władze portugalskie wyraża 
ją zaniepokojenie z powodu 
tego, że tysiące sztuk broni pal 
nej znajduje się w rękach ry 
walizuiących ze sobą ugrupo­
wań politycznych. Stwarza to 
zagrożenie obecnego rządu i 
osłabia jego zdolność sprawo­
wania władzy.

W sobotę prawicowa partia por­
tugalska — Centrum Demokratycz 
no-Społeczne (CDS) — zorganizowa 
ła na stadionie w Porto wiec 
swych sympatyków. Organizatorzy 
zamierzali zebrać na stadionie 
40 000 osób, jednak w wiecu wzię­
ło udział około 15 000, co — według 
zgodnej opinii obserwatorów — 
świadczyło o fiasku tej imprezy.

Na wiec przybyli generał Galvao 
de Melo oraz przewodniczący CDS, 
Freitas do Amaral. Obaj wygłosili 
przemówienia, w których ostro 
skrytykowali politykę szóstego rzą 
du tymczasowego. Przywódca CDS 
wyraził zadowolenie z obecności na 
wiecu delegacji „ludowych demo­
kratów” z PPD, a jego przemowie 
nie — utrzymane w jednej tonacji 
jak pisze AFP — zawierało — poza 
atakami na obecny rząd _ silne 
akcenty antykomunistyczne.

PAP

„Biała księga" 
o narkomanii w USA
Rząd USA wydał tzw. Bia­

łą księgę dotyczącą narkoma­
nii. Opublikowane w niej da­
ne są alarmujące, blisko 30 
min Amerykanów co najmniej 
raz paliło marihuanę. Spo­
śród tej liczby w przybliże­
niu połowa pali ją stale.

Nieustannie rcąnie zapotrze 
bowanie na wszelkiego rodza­
ju środki narkotyczne, w tym 
również na heroinę. Kilkaset 
tysięcy'Amerykanów —.wed­
ług „Białej księgi” — nałogo- 

/Wo używa tego narkotyku.

Rozpoczął się II eta|
Konkursu

Chopinowskiego
IX Międzynarodowy Kon­

kurs Pianistyczny im. Fryde­
ryka Chopina w Warszawie 
wkroczył w kolejną fazę. Wraz 
z rozpoczęciem II etapu, zain­
teresowanie rywalizacją mło­
dych pianistów z całego świa 
ta o tytuł najlepszego interpw 
tatora dizieł wielkiego polskie­
go kompozytora przybrało je­
szcze bardziej na sile. W sofo 
tę o godz. 9.30 sala Filharmo­
nii Narodowej znów wypełni­
ła się publicznością, która nie 
szczędziła serdeczności wszy­
stkim kandydatom.

Eliminacje pierwszego dnia 
II etapu przejdą do kronik: 
konkursu jako „Dolskie popo­
łudnie”. Wystąpiły dwie Pol­
ki. Anna Jastrzębska i Hann’ 
Jaszyk studiują na IV roku 
warszawskiej PWSM, obie s? 
uczennicami zasiadającego 
jury prof. Jana Ekiera.

☆
Japonia i kraje kontynentu aiW 

rykańskiego były w 'niedzielę 
prezentowane na estradzie W* 
kursu chopinowskiego w Warss* 
wie.

„Japońskie” nopdudnie ot'” 
rzył występ Mioko Kato, w któ«i 
biografii artystycznej najważniw 
sze fakty związane są z Europa * 
Berlinie i Rzymie odbywała s!?j 
dia, a na konkursie w GeneW' 
zdobyła brązowy medal. 
Miki, wychowanka zasiadajacti 
jury prof. Akiko Iguchi. jest l’’- 
reatką nagrody specjalnej na 
dzymrodowym konkursie im. 
guerite long-Jacoues Thibaud ’ 
Paryżu. Dwie koleine Japonki ' 
Keiko Nishida i Aiko Okamot'1 ’ 
brązowymi medalistkami mied”' 
narodowego konkursu w Gene*1'

19 bm. rozpoczął sie również 
koncertów młodych Chopin”” 
w sali Państwowe i Wvższei 
ły Muzyczne! w Warszawie. 
certy te odbywać sie będą 
bm. (PAP)
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Polsko-czechosłowacka 
współpraca gospodarcza

Protokół o koordynacji planów
18 bm. wiceprezes Rady Ministrów, przewodniczący Korni 

sji Planowania przy Radzie Ministrów, Mieczysław Jagiel­
ski oraz zastępca przewodniczącego rządu, przewodniczący 
państwowej Komisji Planowania CSRS Vaclav Hula podpi­
sali w’ Warszawie protokół o wynikach koordynacji narodo-
Wych planów gospodarczych 
1980.
W pracach nad koordynacją 

narodowych planów gospodar­
czych naszych krajów kierowa 
no się uchwałami Komitetów 
Centralnych PZPR i KPCz oraz 
uzgodnieniami delegacji par- 
tyjno-rządowych Polski i Cze 
chosłowacji, które miały miej 
SCe w czasie spotkań w Ła­
nach. Pradze i w Warszawie. 
Sprecyzowano główne kierun-

PRL i CSRS na lata 1976—

pokojowy marsz" na Saharę

Interwencja Hiszpanii 
w Radzie

Bezpieczeństwa ONZ
W sobotę wieczorem rząd 

hiszpański zażądał zwołania 
Rady Bezpieczeństwa w związ 
ku z zapowiedzianym przez 
króla Maroka Hasana II „poko 
jowym marszem” 350 000 Maro 
kańczyków na terytorium tzw. 
Sahary Hiszpańskiej.

Hiszpańskie Ministerstwo In 
formacji opublikowało w sobo 
tę wieczorem komunikat 
szący, że Hiszpa-'n zwfaca^się 
do Bezpieczeństwa ONZ 

to, by „uniknąć niebezpiecz 
nego rozwoju sytuacji i aby 
podjąć odpowiednie kroki dla 
zachowania pokoju w tym rejo 
nie Afryki”.

Król Maroka Hasan II po 
opublikowaniu orzeczenia Mię 
dzynarodowego Trybunału 
Sprawiedliwości w Hadze, oś­
wiadczył, że zorganizuje „po­
kojowy marsz” kilkuset tysię 
cy nieuzbrojonych cywilów, 
którzy „zajmą” terytorium 
tzw. Sahary Hiszpańskiej. 
,,’Tarsz” ma być zorganizowa­
ny przy kwatermistrzowskiej 
pomocy armii marokańskiej, 
która ma dostarczyć pojazdy 
i zaopatrzenie. Jednocześnie 
Hasan zaapelował do innych 
krajów arabskich, by wysłały 
ochotników, którzy wzięliby 
udział w marszu.

W sobotę po południu przed 
siedzibą rządu szwajcarskiego 
w Bernie odbyła się antyfran- 
kistowska demonstracja z 
udziałem dwóch tysięcy osób. 
Demonstranci protestowali prze 
ciwko ostatnim egzekucjom w 
Hiszpanii. Delegacja demon­
strantów przedstawiła rządo- 
wi netycję podpisaną przez 
17 000 osób i domagającą się 
trwania stosunków dyploma­
tycznych i handlowych mię­
dzy Szwajcarią i Hiszpanią.

Misja OJA w Angoli

20 000 ofiar 
bratobójczych walk 
^isja pojednawcza Organiza 

li Jedności Afrykańskiej, odby 
ająca podróż po Angoli, przy 

Ha do Ambriz, gdzie znajduje 
siedziba kierownictwa Lu 

aowego Frontu Wyzwolenia An 
8 60-osobowa delegacja 
nr?, przyjęta przez
Wwodcę FNLA, Holdena Ro 
erta. W czasie rozmowy, Hol 

oświadczył, że woj 
?. *NLA, które znajdują się w 

Lii 25 km na północ od 
at tn°y’ Przygotowują się do 

aku na stolicę kraju, pozosta 
5 tak jak i większość tery 
ortuin Angoli, w rękach Lu- 

vogo Ruchu Wyzwolenia 
Angoli — (MPLA).
• ,elegacja OJA, której celem 
żeni badanie możliwości poło 

kresu bratobójczym wal 
iuf1 W AnS°li spotykała się 
Lu 2 p.rzywódcami MPLA w 

i z kierownictwem 
?an-Clei walczącej w Angoli or 
gPzacji _ sojuszu na Rzecz 

N’’epodległości An 
si * (UNITA), której główną 

jest Nova Lisboa.
eoług informacji ze źró- 

kann^^P^^kich, od początku 
bi% ?tu w Angoli liczba za 

vcą. wynosi do dziś ok. 20 000 °sob. (PAP)

ki dalszego pogłębiania współ 
pracy gospodarczej i naukowo- 
technicznej oraz rozwoju wza­
jemnych dostaw towarowych.

Obaj szefowie delegacji — 
Mieczysław Jagielski i Vaclav 
Hula stwierdzili z zadowole­
niem, że pomyślny rozwój go­
spodarczy Polski i Czechosło­
wacji w obecnym 5-leciu stwa 
rza korzystne przesłanki do 
dalszego zacieśniania stosun­
ków gospodarczych między 
obydwoma bratnimi krajami.

Pozytywnie oceniono wyni­
ki koordynacji planów na la­
ta 1976—1980. Oczekuje się, że 
ściślejsze powiązania gospodar 
cze będą służyły zwiększeniu 
potencjału i efektywności go­
spodarki Polski i Czechosłowa 
cji, a co za tym idzie dalszej 
poprawie warunków pracy i ży 
cia społeczeństw obu krajów. 
Wyniki te stanowią istotny 
wkład do realizacji komplekso 
wego programu socjalistycznej 
integracji gospodarczej kra­
jów RWPG.

W podpisanym doku^^n'’!" 
uzgodniono wz^mne dosta­
wy i niektórych usług
w wysokości około 5,9 mld 
rubli (w cenach 1974 r.). W po 
równaniu do wieloletniej urno 
wy handlowej na lata 1971— 
75 oznacza to blisko dwukrot­
ny wzrost obrotów.

O dynamice wzajemnej wy­
miany towarowej będą nadal 
decydować dostawy wyrobów 
przemysłu maszynowego. W po 
równaniu z latami 1971—75 
wzajemne dostawy maszyn i 
urządzeń zostaną podwojone i 
przekroczą 60 procent całości 
wymiany towarowej. Przyczy­
ni się to do pełniejszego zaspo 
kojenia zapotrzebowania obu 
krajów m. in. na urządzenia in 
westycyjne; ułatwi realizację 
ważnych przedsięwzięć związa 
nych z modernizacją zakładów 
przemysłowych, a także zwięk 
szenie efektywności ich dzia­
łania przez pogłębienie mię­
dzynarodowego podziału pra­
cy i lepsze wykorzystanie po­
tencjału produkcyjnego obu 
partnerów.

Uzgodniono też znaczne 
zwiększenie dostaw z PRL do 
CSRS maszyn budowlanych i 
drogowych, maszyn włókien­
niczych, wyrobów przemysłu 

elektronicznego i elektrotech­
nicznego, samochodów osobo­
wych, przemysłowych arty­
kułów powszechnego użytku 
(m. in. aparatów radiowych i 
telewizyjnych, maszyn do szy­
cia), urządzeń elektronicznej 
techniki obliczeniowej i auto­
matyki oraz taboru kolejowe­
go. Z kolei Czechosłowacja 
zwiększy dostawy do Polski 
maszyn rolniczych, obrabiarek, 
wyrobów przemysłu elektro­
technicznego, sprzętu medycz­
nego i taboru kolejowego.

W trakcie koordynacji pla­
nów uzgodniono szereg przed­
sięwzięć, które zmierzają do po 
głębienia specjalizacji i koope-

racji produkcji. Odnosi się to 
zwłaszcza do produkcji obra­
biarek i maszyn do obróbki pla 
stycznej, maszyn budowlano- 
drogowych, rolniczych, urzą­
dzeń automatyki, maszyn dla 
przemysłu ziemniaczanego i 
krąchmalniczego oraz taboru 
kolejowego.

Rozszerzeniu ulegnie w naj­
bliższym czasie współpraca wr 
przemyśle ciągnikowym. Zwięk 
szy się ona jeszcze wydatniej 
po roku 1980.

Uzgodniono wzajemne do­
stawy dla obu krajów paliw, 
surowców i materiałów.

Protokół przewiduje również 
dalszy wzrost wzajemnych do­
staw artykułów konsumpcyj­
nych, co powinno przyczynić 
się do polepszenia zaopatrzenia 
ludności i asortymentowego 
wzbogacenia rynku w obu kra 
jach. Ustalone wzajemne do­
stawy towarów i usług potrak­
towane zostaną jako podstawa 
do zawarcia pomiędzy PRL i 
GSRS wieloletniej umowy han 
dlowej na lata 1976—80. Uzgod 
niono, że w trakcie realizacji 
tej umowy obie strony będą po 
szukiwały możliwości zwięk­
szania wzajemnych dostaw 
ponad ustalone rozmiary.

Protest przeciwko 
dyskryminacji 
lewicy w RFN

Bundestag zamierza przepro 
wadzić 23 i 24 bm. końcową de 
batę nad projektem ustawy, 
która będzie oznaczać rozsze­
rzenie dyskryminacji osób o 
poglądach lewicowych przy 
przyjmowaniu do pracy w sek 
torze państwowym. W związku 
z tym Niemiecki Komitet Po­
koju opublikował oświadczenie, 
w którym podkreśla, że dyskry 
minacja zawodowa jest kluczo 
wym czynnikiem hamującym 
proces demokratyzacji w RFN.

Prześladowania osób o poglą 
dach lewicowych w dzisiejszej 
RFN przypominają najbardziej 
mroczne okresy zimnej wojny 
oraz czasy maccartyzmu w 
USA — głosi oświadczenie. 
Utrwalenie takiej praktyki gro 
zi Republice Federalnej izola 
cją polityczną. Postępowanie to 
bowiem jest sprzeczne z poro 
zumieniami międzynarodowy­
mi i narusza wyraźnie postano
wienia aktu końcowego

Pierwsze w kraju
KBWE.

Składane 
sztuczne lodowisko

W Rzeszowie rozpoczęto mon 
taż pierwszego w kraju składa 
nego sztucznego lodowiska. 
Konstrukcję obiektu opracowa 
no w Wytwórni Urządzeń 
Chłodniczych w Dębicy.

Główna zaleta lodowiska po 
legą na tym, że na okres letni 
można je łatwo i szybko roze 
brać i przechować w niewiel­
kim magazynie, zaś teren przez 
nie zajmowany — wykorzystać 
do letnich gier sportowych.

Lodowisko zlokalizowano na 
terenie miejskiego ośrodka spor 
towo-rekreacyjnego. (PAP)

Fontanny

W architekturze miast NRD 
pojawiają się piękne elemen 
ty dekoracyjne — fontanny. 
Zazwyczaj pomysłowe, stano­
wiące prawdziwą ozdobę o- 
siedla czy placu. Tak jak te 
na zdjęciu. Wkomponowano 
je w zabudowę jednej z no­
wych dzielnic Karl-Marx- 

Stadt.

Fot. — CAF

NASZE POLSKIE SPRAWY

WSPÓLNY TRUD
mon 

VII ZJAZD

Takie okresie 
nia, jak patrio 
tyzm, ofiarność, 

pracowitość 
można zastępo­
wać bardziej 
ogólnym poję-
ciem zaan-

gazowanie. Cecha ta, wspólna 
dla określonej społeczności, sta 
je się motorem jej osiągnięć i 
sukcesów.

Polska ma obecnie nieco po 
nad 34 miliony obywateli. Z 
tej liczby przeszło 11 milionów 
pracuje w rozmaitych dziedzi 
nach gosnodarki uspołecznio­
nej: w przemyśle, rolnictwie 
bądź w różnych instytucjach. 
Od nich zależy stopień wyko 
nania zadań spoczywających 
na wszystkich gałęziach gospo 
darki. Nie gdzie indziej, jak 
właśnie w sferze produkcji i 
zarządzania, w sferze rozwoju 
kultury — ze wszystkimi jej 
formami — leży źródło sukce 
sów w budowie nowoczesnego, 
socjalistycznego społeczeństwa, 
źródło poprawiania warunków 
bytowych, powiększania ogólne 
go dorobku materialnego i kul 
turowego oraz standardu życia.

Przewodnią siłą narodu we 
wszystkich jego zamierzeniach 
i poczynaniach jest partia kia 
sy robotniczej. Realizacja pro 
gramów partii w okresie ponad 
30-letniego bytu ludowej Pol 
ski przyniosła to, że dzisiaj 
kraj nasz liczy się w świecie, 
że dostrzegane są i cenione na 
sza rola i znaczenie — żarów 
no w dziedzinie polityki jak i 
gospodarki.

Szczególną wszakże rolę ode 
grały klasa robotnicza i partia 
w mijającym pięcioleciu, w 
którym to zaznaczył się niespo 
tykany do tej pory dynamizm 
rozwoju wszystkich dziedzin. 
By znaleźć potwierdzenie tego, 
wystarczy rozejrzeć się dooko 
ła, przeanalizować następujące 
Po sobie wydarzenia, zjawiska 
i przemiany.

Ale też prawdą jest, że prze?: 
okres minionych trzech dzie­
siątek już lat, partia realizo 
wała nakreślane zadania przy 
poparciu społeczeństwa, w tym 
milionów bezpartyjnych. Od 
zaangażowania bowiem wszy 
stkich żywotnych sił narodu 
zależne były i są wyniki roz 
licznych inicjatyw, osiągnięcia 
i sukcesy narodu. Pozostanie 
faktem, że udział bezpartyj­
nych obywateli liczył się w 
każdym przypadku, że do tego 
udziału 7awsze odwoływano się 
nie tylko wówczas, gdy powsta 
ła szczególna potrzeba. Często

kroć podkreśla się wkład pra 
cy bezpartyjnych w tworzeniu 
dotychczasowych sukcesów.

Wspólnota działania we wszy 
stkich dziedzinach to więź 
ogółu obywateli w ramach idei

Przykład z innej dziedziny: 
kontroli' społecznej. Nieraz ną 
rzekamy na nieprawidłowości: 
tu nie podoba sie petentowi 
przewlekłe załatwianie jego 
sprawy w urzędzie, ówdzie źle

Frontu jedności Narodu, sku . funkcjonuje sklep, to znów
piającego członków partii, 
stronnictw politycznych, orga 
nizacji społecznych oraz bezpar 
tyjnych. Istota tei więzi tkwi 
we wspólnej platformie działa 
nia wszystkich Polaków na 
rzecz pomnażania ogólnego do 
robku.

Nie bez podstawy wspomnia 
łem na wstępie o patriotyzmie 
i zaangażowaniu. Sądzę — po 
twierdza to codzienne życie — 
że o wspólnym działaniu i. je 
go wynikach można mówić tyl 
ko wówczas, jeśli każdy — a 
w tym również bezpartyjny — 
te właśnie konkretne cechy u- 
zna za swoją wytyczną postę 
powąnia. Pisana i obowiązująca 
konstytucyjnie zasada równoś 
ci obywateli ustala nie tylko 
ich prawa. Określa także obo 
wiązki. A te są jednoznaczne: 
w pełni swych sił i możliwości 
działać, pracować dla dobra 
Ojczyzny i narodu.

Jeśli czytamy w Wytycznych 
na VII Zjazd PZPR, że 
.zbiorowy trud, w który każ­
dy. człowiek wnosi swój osobi 
sty wkład, jest głównym źród 
łem pomyślności jednostki, ro 
dżiny i całego społeczeństwa” 
— to słowa te w równym stop 
niu dotyczą bezpartyjnych, co 
i pozostałych obywateli kraju. 
Jeśli w dokumencie przedkła 
danym społeczeństwu przed 
VII Zjazdem partii mówi się 
o takim działaniu, które przy 
niesie pełne spożytkowanie u- 
miejętności i kwalifikacji lu­
dzi pracy — to znów chodzi tu 
także o należyte, pełne wyko 
rzystanie talntów wszystkich, 
w tym również bezpartyjnych. 
Inżynierów, techników, robotni 
ków. czy rolników indywidual 
nych. Do sukcesu zakładu nr a 
cy w podobnej mierze co człon 
kowie partii i stronnictw mo 
gą się przyczyniać — i powin 
ni — bezpartyjni: robotnicy, 
racjonalizatorzy, nowatorzy bu 
downictwa. wynalazcy, kierów 
nicy działów administracyj­
nych. kierujący działami pro­
dukcji. organizatorzy roboty. 
Podobnie ma się sprawa w in 
stytucjach. Jeśli liczą się rów 
nież w ogólnym bilansie sukce 
sy rolników indywidualnych 
to wśród nich też bezpartyj­
nych aktywistów tej dziedziny 
gospodarki — dbałych o moder 
nizację gospodarstw, o mecha 
nizację prac, podwyższanie plo 
nów i wyników hodowli.

gdzieś niedomaga zaopatrzenie 
fabryki w surowce bądź narzę 
dzia. co hamuje rytm pracy i 
produkcje Doszukkw8a*p<> Tt
trzebnych oądź re
2
rza się, 
czą sie 
tyjnego 
netenta

ważuei inwestycji. Zda 
że i w tym zakresie li
słowa krytyki 
pracownika.

czy pacjenta.
ne działanie bowiem

bezpar 
klienta. 
Społecz 
wyraża

się nie tylko poprzez wzorową 
pracę danej jednostki, ale tak 
że poprzez rzeczowa krytykę 
ujemnych zjawisk naszego ży 
cia. I w tym zakresie zespala 
nie wysiłków pozwoli -pomna 
żać sukcesy kraju, eliminując 
braki i niedomagania.

Bezpartyjni są członkami
wielkiej rzeszy pracujących. ■! 
Maja zatem także prawo do 
współdecydowania o sprawach C 
kraju, o jego przyszłości. Także ► 
tei. która rysują Wytyczne na 
VII Zjazd PZPR. Partia zaś j
tak kieruje życiem publicznym, 
że w praktyce również bezpar 
tyjni sprawują nie tylko roz­
liczne ważne funkcje, lecz tak 
że otrzymują wyróżnienia i na 
grody, wysokie odznaczenia. 
Mogą zatem i bezpartyjni roz 
wijać swą aktywność, swymi 
inicjatywami i przedsięwzięcia 
mi wspomagać partię oraz wła 
dzę administracyjne w ich po 
czynaniach.

Dążeniem partii — posłużę 
się znów fragmentem Wytycz 
nych — jest zaangażowanie w 
pracy dla Polski całego twórcze 
go potencjału narodu, wszy­
stkich obywateli, niezależnie od 
ich przynależności partyjnej”. 
Głęboką treść tych słów po­
twierdza na każdym kroku ży 
cie. W budownictwie socjaliz
mu. w tworzeniu dobrobvtu

■ł

*

kraju. podnoszeniu rangi Pol - 
ski na arenie międzynarodowej | 
— nie może zabraknąć nikogo. | 
Liczy się tu udział każdego. .

Miłość Ojczyzny — jak sfor " 
mułował to Edward Gierek na | 
niedawnym spotkaniu z rolni . 
kami w gminie Drobin — nie ; 
może wyrażać sie tylko w u- j 
czuciach. Wyraża się ona wl 
wysiłku, w upartym dążeniu | 
do celu, który ma postawić 
nasz kraj na najwyższym szcze . 
blu jego rozwoju. Chodzi tu 
także o gorące, szczere zaan- ’ 
gazowanie sie wszystkich bez ; 
partyjnych w nasze polskie < 
sprawy.

EUGENIUSZ COFTA

Bolesława Prusak
— Z. CeglarekFot.

ZDSBRYCH NAJLEPSI
Sołtysa przeobrażanie wsi

niać z rojnikami bieżące spra 
wy wsi: terminy wpłaty po­
datku, dostaw kontraktowa­
nych zbóż czy żywca. Gdy ro­
wer Bolesławy Prusak — soł- 
tyski, jak potocznie o niej mó
wią stoi dłużej przed

Wracając z pracy w O- 
środku Szkoleniowym 
WZKR w Dymaczewie, 

ma zwyczaj wstępować do tej 
czy owej zagrody, aby iragad-

czyimś domem, znaczy to, że 1 
odbywa się tam dyskusja.

— Prusakowa znów agitu­
je — domyślają się sąsiedzi.

Bolesława Prusak ma rze­
czywiście talent przekonywa­
nia ludzi do swoich pomysłów. 
Znana była z tego jeszcze ja­
ko działaczka Koła Gospodyń 
Wiejskich w Dymaczewie No­
wym, zanim ją tam wybrano 
przed dwoma laty sołtysem.

— Dobrze mi się współpracu

je z mieszkańcami mojej wsi 
— mówi. — Zależy im na tym, 
aby ta podpoznańska miejsco­
wość przybrała nowoczesny 
charakter. Dużo ludzi stąd do 
jeżdżą do pracy w Poznaniu, 
dobrze zarabiają. We wsi jest 
tylko 17 gospodarzy na 51 nu­
merów zagród, którzy utrzymu 
ją się wyłącznie z pracy na ro 
li.

— Waszą wieś zmieniła się 
nie do poznania. Ta asfaltowa 
droga, nowe parkany, sklep i
Klub Rolnika. Kiedyś były 
trudności z dojazdem...

— Rejon Dróg Lokalnych 
Puszczykowie zrobił nam

tu

w
tę

drogę w rekordowo krótkim 
czasie, cztery j pół kilometra

od marca do Lipca tego roku. 
Pomogliśmy w czynach przy 
przesuwaniu i wykonaniu no­
wych parkanów. Jeszcze chce 
my społecznie zrobić ogrodze­
nie naszej śpiewaczce ludowej 
Barbarze Kozicy, której wiek 
już nie pozwala na takie pra­
ce. Lubi ją cała wieś.

— No a plany na przyszłość?
— Najważniejsza dla nas 

sprawa to dokończenie zwodo 
ciągowania wsi, mamy już wy 
wierconą studnię głębinową. 
Woda jest dobra. Założyliśmy 
Społeczny Komitet Budowy 
Wodociągów razem z wsią Dy 
maczewo Stare; dołączy się 
pewnie do nas i wieś Krcsin- 
ko. Zadeklarowaliśmy 25 pro­
cent wartości inwestycji wyko 
nać czynem społecznym, 25 pro 
cent wpłacimy gotówki. Po­
myślimy o kanalizacji. Chce- 
my też rozbudować Klub Rol­
nika. Jest za ciasny na nasze 
potrzeby. Mamy dużo młodzie 
ży, musi się gdzieś spotykać. - 
Chcemy mieć pomieszczenie na

kursy, kuchnię,'wypożyczalnie । 
sprzętu gospodarstwa domowe i 
go. Marzymy o tym, aby w du j 
żej sali Klubu było można u- 
rządzać wiejskie wesela.

Takie to plany i marzenia ' 
towarzyszą codziennej pracy I 
kobiety — sołtysa z Dymacie- J 
wa Nowego. Przy pomocy j 
mieszkańców usiłuje ona prze • 
kształcić biedną niegdyś wio­
skę w nowoczesne osiedlę, o 
wysokim standardfcie życia. '

Spełniają tu oni także do- i 
brze obywatelskie obowiązki, i 
wykonując np. przed termiho- 
wo dostawy kontraktowanego ! 
żywca, zboża i ziemniaków. Ko !, 
biety zobowiązały się ostatnio 1 
dostarczyć dodatkowo w tym ; 
roku po dwa tuczniki. Więk- ' 
sześć swe zobowiązania już wy 
pełniła.

MARIA POLCYNOWA

STRONA
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Poniedziałek

Ireny, 
Kleopatry Można — wolno — trzeba?

Słońce: 6.13—16.36!

TEATRY
Nieczynne,

KINA
KDF MUZA g. 10; 12, 14

„Gdyby Don Juan był kobietą” 
(fr. 18 1.), g. 16, 18 „Lancelot” (fr.- 
wł. 15 1.), g. 20 „Szepty i krzyki” 
(Szw. 18 1.).

APOLLO — g. 13 „Dzień Szaka-
la” (ang.-fr. 15 1.), g. 17
zamkn.

BAŁTYK — g. 9.45, 12.30, 15.15, 
20.30 „Noce i dnie” cz. I (poi. 15 1.).

GONG — g. 10, 12 „Rodzinny 
gang” (wł. 18 1.), g. 15, 17.30, 20 
„Dzieje grzechu” (poi. 18 1.).

GRUNWALD — g. 17 „Unkas — 
ostatni Mohikanin” (rum. b.o.), g. 
19 „Zmierzch bosrów” (wł. 18 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14 „Balia 
da o Kowpaku” (radź, b.o.), g. 16, 
18, 20 „Nic o niej nie wiedząc” (wł. 
18 1.).

KOSMOS g.
.Klaps” (s. zamkn..

17.30 MDKF 
g. 20 „Złoto

ciła zuchwałych” (jug. b.o.).
MALTA — g. 16, 18, 20 „Maco­

cha” (radź. b.o.).
OLIMPIA — g. 10. 12.30 „Nie­

szczęścia Alfreda” (wł. b.o.), g. 15, 
17.30 „Z własnej i nieprzymuszo­
nej woli” (rum. 15 1.).

OSIEDLE — g. 16, 19 „Mr. Ma- 
Jestyk” (USA 15 1.).

PANCERNTAK — g. 17, 19.30
„Śmiercionośny ładunek” (USA 15

RIALTO — g. 10. 12, 14. 16, 18, 
20 „W te dni przedwiosenne” 
(poi. 15 1.).

SCALA — g. 16, 18, 20 „Britannic 
w niebezpieczeństwie” (ang. 15 1.).

TĘCZA — g. 17 — s. zamkn. 
DKF „Dom lalki” (ang.).

WARTA — g. 10, 12, 14, 16, 18, 
20.15 ..Absolwent” (USA 18 1.).

WILDA — g. 10. 12 30. 15, 17.30.
1 20.15 „Noce i dnie” cz. II (poi. 15

FOTOPLASTIKON g. 13—18
„Wykopaliska Pompei”.

ZOO — ul. Krańcowa i ul. Zwie­
rzyniecka g. 9—17.

DY3URY

SZPITALE: interna, chirurgia, 
I okulistyka, laryngologia, neurolo- 
1 gia — ul. Lutycka; chirurgia dzie- 
' cięca — ul. Krysiewicza 2.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
•. Ratunkowego w Poznaniu, ul. 
■ Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66: 
nagłe zachorowania w domu i po­
rady lekarskie — tel. 63-735: wy- 

■' pad ki uliczne i w miejscach pu- 
i blicznych — tel. 999.

Podstacje: ul. Bukowa 1, tel 
*32-03-31; Osiedle Piastowskie 15, tel 
: 722-24: ul. Ugory 18, tel. 592-30 Pod- 
| stacja Położn. Ginekologiczna, ul 
1 Jackowskiego 41. tel. 419-268: ul 
'Kościuszki 103 tel. 544-44. Luboń 
i tel. 99 i 544-44; Swarzędz — tel. 
1309 i 544-44.
|[ Centralny Ośrodek Informacji 

Poznańskiej Służby Zdrowia czyn- 
:}ny codziennie oraz w niedziele i 
/ święta w godz. 7—22. tel. 989.
i Telefon Zaufania — 988 czynny 
IjCałą dobę, al. Marcinkowskiego — 

■ dyżuruią: lekarz psychiatra wzgl. 
I psycholog. Porady prawne z za- 
, kresu prawa rodzinnego, chorób 
(■wenerycznych i z zakresu służby 

( zdrowia — tel. 980.
Apteki tylko dyżury nocne: 

Dąbrowskiego 140. Dzierżyńskiego 
J349. Głogowska 107’109. C-lówna Ba. 
,Mickiewicz.a 22. Mazowiecka 12. 
:Kórnicka 24. Słowiańska, starołęe- 
ika, 18. al. Marcinkowskiego 11 
(całą dobę).

RAOBO

Po obu stronach wystawowego okna
Spacerując po Poznaniu z 

zainteresowaniem oglą­
damy okna sklepowych 

wystaw. Jedne przyciągają 
wzrok oryginalnością pomy­
słów, inne — zaprojektowane 
są skromniej, bez dodatkowych 
akcentów zdobniczych, ale za 
to z właściwym gustem i ele­
gancją. Wszakże sklepowa wi­
tryna to nie tylko dzieło pla­
styka przeznaczone do arty­
stycznych kontemplacji; jej

Nowe księgarnie
Znacznie zaawansowane są 

roboty na budowie księgarni 
Domu Książki przy ul. Lampe 
go. Aktualnie brygady stolar­
skie kończą montaż boazerii, 
przystępując zarazem do usta­
wiania i montażu mebli. Rów­
nocześnie ekipy Poznańskiego 
Przedsiębiorstwa Budowni­
ctwa Przemysłowego nr 1 za­
początkowały roboty elewacyj 
ne frontu gmachu. Wykonaw 
ca zapewnia, że prace te zosta 
ną zakończone do końca paź­
dziernika. Terminowe wywią 
zanie się ze zobowiązania po­
zwoliłoby na zagospodarzenie 
trzech kondygnacji nowego 
gmachu które zajmie przyszła 
księgarnia.

Tu przeniesiona będzie Księ 
parnia Literacka mieszcząca 
się przy tej samej ulicy, a jej 
miejsce zajmie Księgarnia Mu 
zyczna znajdująca się obecnie 
w ciasnych pomieszczeniach 
przy ul. Czerwonej Armii. Lo 
kale te będą zmodernizowane 
i poszerzone o sąsiednie skle­
py handlowe (drogeria i za­
kład krawiecki). W odnowio­
nych pomieszczeniach tej ^się 
garni rozpoczęłaby działalność 
nowa placówka specjalizująca 
się w rozpowszechnianiu ksią­
żek i dzieł radzieckich. Zajęła­
by ona dwie kondygnacje. Na 
parterze amatorzy dobrej 
książki znajdą pełny wybór 
dzieł oryginalnych i tłumaczeń, 
zaś na piętrze urządzony bę­
dzie salon reprodukcji malar­
skich i rzeźb wraz z bogatym 
zestawem najnowszych na­
grań płytowych muzyki ra­
dzieckiej. (za)

funkcja dekoracyjna, choć nie 
wątpliwie istotna, ma znacze­
nie drugorzędne. Moim zda­
niem okno wystawowe to prze 
de wszystkim informacja: co 
można i warto kupić wewnątrz 
oraz jak zostanę przyjęty 
przez personel sklepu. Z takim 
właśnie nastawieniem wybra­
łem się w minione, sobotnie po 
południe na krótką przechadz­
kę po mieście.

Księgarnia „Domu Książki” 
przy ul. Dąbrowskiego 35/37. 
Przestronne okna wystawowe 
— wypełnione różnorodnymi 
pozycjami książkowymi oraz 
okładkami) płyt. Wybieram 
trzy z mich: „Gawędy”, T. Woź 
niaka i „Homo Homini”. Wcho 
dzę do wewnątrz i po chwili, 
mimo iż klientów wielu, sym 
pa tyczna sprzedawczyni kła­
dzie przede mną wybrane long 
play’e. Oglądam je długo, zbyt 
długo jak na panujący przy la 
dzie tłok — a jednak nie sły­
szę ni słowa „nagany”. Prze­
ciwnie. Ekspedientka, widząc 
moje niezdecydowanie, stara 
się ułatwić wybór. Przyznaję, 
że chociaż kupno płyty nie by 
ło moim zamiarem, już — już 
chwytam się za portfel.

Ładnie prezentuje się Witry 
na sklepu argedowskiego przy 
ul. Dąbrowskiego 34. Wyłożo­
ne w niej towary podświetlo­
no żółtymi i czerwonymi lamp 
kami; w dwóch oknach hasła: 
„Arged” Twoim przyjacie­
lem” oraz „Spójrz! Może być 
Twoje”. Istotnie. Mała suszar­
ka do włosów za 285 zł, którą 
upatrzyłem sobie na wystawie 
— może być moja. Sprzedaw­
czyni — choć wyraźnie „krę­
cę nosem .Różowej nie

S- Distel
nie zawiódł

PROGRAM I: 7.35 Dzień dobry, 
. ‘ kierowco; 7.40 Takty i minuty; 8.10

Melodie naszych przyjaciół; 8.35 
■■Piosenki bez słów; 9.05 Dla kl. I 
■;i II (cykl matem.) „Raz. dwa, 
.:trzy.„ i co dalej?”; 9.25 Pieśni i 
' tańce ludowe narodów Związku 
^-Radzieckiego; 10.08 Tańce z róż­
nych epok; 10.30 „Rozmyślania

/nad Christą T.” fragm. 11 pow.;
JO.40 Big-Bandy dawniej i dziś; 11

1 Refleksy; 11.05 Nie tylko dla kie- 
> rowców; 11.12 Rep. z IX Międzynar. 
..Konkursu Pianistycznego im. F. 
^Chopina w Warszawie; 12.25 Łódź 
na muzycznej antenie* 13 Słucha­

jmy zagranicznych zespołów ama- 
jtorskich; 13.15 Rytm, rynek, rekla-
■ma; 13.30 Katalog wydawniczy;

>13.35 Rytmy młodych; 14 Sport to
• zdrowie: 14.05 Wieś tańczy i śpie­

wa; 14.30 Radiowe ork. j zesp. roz-
>, rywkowe; 15.05 Listy z Polski; 15.10

• Muz. instrument, z oper i opere-
1 tek; 15.35 Zespół Rozrywk. Rozgł.
1 • Katowickiej pod dyr. Z. Kalemby; 

+6.06 „U przyjaciół” — Nauka i 
technika w krajach socjalistycz- 

• nych; 16.11 Propozycje do Listy
,,Przebojów; 16.30 Aktualn. kuitural
. ne: 16.35 Z płyty Zespołu „Faith, 

Wind and Fire”: 17 Radiokurier;
‘17.20 Sylwetka kompozytora — Lu-

I [ dwik Spohr; 18 Muz. i Aktualn.;
■ 18.25 Nie tylko dla kierowców; 
\18.30 Przeboje non stop; 19.15 Pa- 
’ Tada polskiej piosenki; 20.05 Nau- 
|(kowcy — rolnikom; 20.20 „Zamek

1 rmgieł” — gra Trio Tomasza Stań- 
l ki; 20.35 Interserwis; 21.20 Rep. z 
। .IX Międzynar. Konkursu Piani-

! /stycznego im. F. Chopina w* W’ar- 
iszawie; 22.20 Muzyka Wschodu —

1 ‘ Tybet; 22.30 Prononuiemy i z.apra- 
l1 szamy; 22.45 Mini-recital H. Kunic- 
, : kiej; 23.05 Korespondencja z za­

granicy; 23.10 Muz. na estradach
1 । świata.
1 WIADOMOŚCI: 0.01. 1, 2, 3, 4, 5. 6,
1 ' 7, 8, 9, 10, 12.05, 15, 16, 19, 20, 21, 22, 
I J'Z3.
1 ' PROGRAM II: 7.10 Dla nauezy-
1 \ cieli — Przed pierwszym dzwon­
ił'kiem; 7.35 Na trąbce gra Janusz 
■ l.Hojan; 7.45 Gra Poznańska Piętna-

. stka Radiowa; 8.35 My 75; 8.45
: . Utwory Z. Kodaly’a i B. Bartoka 
'1 inspirowane folklorem; 9 P. Czaj- 

1 ■ kowski — Uwertura — fantazja 
(| „Romeo i Julia”; 9.20 Opolskie pro

Na zdjęciu: obecny stan budowy 
placówki Domu Książki.

Fot. — H. Kamza

chcę. Może żółta? Nie, lepiej 
żielona”) — cierpliwie spełnia 
meje prośby, zachwalając przy 
tym ten i... inne towary.

Salon „Argedu” przy 27 
Grudnia (vis a vis „Okrągla­
ka”) przyciąga zwłaszcza ok­
nem konkursowym (konkurs 
ogólnopolski na projekt witry 
ny sklepowej). Zainteresowała 
mnie pralka z podgrzewaczem 
za 2 600 zł o nazwie „Świato­
wid” (notabene — Leksykon 
PWN stwierdza: Świato­
wid, mit. słów, błędna forma 
imienia Świtowi ta; może 
więc mylę się, lecz sądzę, że 
„ojciec chrzestny” pralki wie­
dział, że „gdzieś, coś dzwoni”, 
tylko nie potrafił do końca sko 
jarzyć gdzie i jak). Niestety. 
Wśród młodych panienek wew 
nątrz sklepu zapanowała ken 
stemacja: — Pralka za 2 600? 
Nie. Mamy tańsze. A o jaką 
chodzi? Ach z podgrzewaczem? 
Tak, to mamy, ale tylko w ok 
nie wystawowym.

Już przy wyjściti dobiega 
mnie głos jakiegoś mężczyzny: 
— Panie, nawet ta w oknie 
jest zepsuta.

Traktowałem i traktuję na­
dal „Arged” jako solidną in­
stytucje, lecz tym razem coś 
jest chyba nie tak. Hasło 
umieszczone w jednej z wi­
tryn: ,,Arged to nowoczesność 
w Twoim domu” — zabrzmia- 
ło dla mnie cokolwiek dyso­
nansowo.

W witrynie sklepu „Otexu”

(ul. 27 Grudnia) od strony ul. 
Kantaka — ciemny komplet, 
bodaj ortalionowy; kurtka i 
spodnie za 1 200 zł. Kiedy we­
wnątrz wyrażam zamiar jego 
nabycia, dowiaduję się, że to 
już ostatni i w dodatku bar­
dzo mały rozmiar.

Sklep z instrumentami! mu­
zycznymi przy ul. 21 Grudnia 
(vis a vis kina „Warta”) pre­
zentuje w oknie wystawowym 
bogaty wybór towarów: in­
strumenty, taśmy z nagrania­
mi. kolorowe okładki płyt dłu­
gogrających. Zamarzył mi się 
— tym razem serio — zespół 
„2 + 1” i jego „Nowy wspania­
ły świat”. Wewnątrz jednak 
informują mnie, że ta płyta 
jest już tylko w oknie. Pyta­
nie dwojga młodych ludzi, 
którzy objawiają podobny do 
mojego zamiar: — A może by 
tak z wystawy? — pozostaje 
bez odpowiedzi.

Sklep z materiałami „Merj- 
no” przy 27 Grudnia jest zaw­
sze nićźle zaopatrzony. Dwie 
przestronne, elegancko lecz z 
umiarem zaprojektowane wi­
tryny (jesienne liście, głowa 
jelenia z porożem) — zapra­
szają do wnętrza. W jednej z 
nich upatruję sobie płaszczo­
wy tweed w zielonej tonacji 
po 266 zł metr. W sklepie je­
stem czwartą osobą, która w 
tym samym czasie pyta o tę 
tkaninę. Sprzedawca rozkłada 
ręce: — Już nie mamy. Z 
okna nie mogę wyjąć, bo ma­
teriał odpowiednio upięty. W 
średę przyjdzie dekorator, 
wtedy byłoby to możliwe, ale 
już jedna z klientek zapisała 
się na tę resztkę.

Gustownie urządzono witry­
nę sklepu „Antylopa” przy ul. 
Walki Młodych. I chociaż wy­
bieram z niej trzy krawaty o 
deseniach i barwach wywołu­
jących u mnie dreszcz, a tak­
że laskę — wszystko to bez 
trudu znajduję w zatłoczonym 
sklepie. Znajduję też uśmiech 
po drugiej stronie lady.

Wreszcie — ul. Dzierżyń­
skiego. Sklep z galanterią skó­
rzaną WPHOb (naprzeciw ba­
ru „Kujawianka”). W cknie 
wystawowym akcenty jesieni i 
wiele ofert. Wybieram jasno- 
żółte rękawiczki w cenie 290 
zł. Niestety, sprzedawczyni in­
formuje mnie, iż ma je tylko 
na wystawie. — Może więc 
sięgniemy tam? — pytam. 
— O, nie. Z okna nie wolno 
— pada zdecydowana odpo­
wiedź. Trudno...

Na koniec — kilka refleksji. 
Poznańskie witryny sklepowe 
mogą się podobać. W zdecydo­
wanej większości sprawdza się 
też dewiza: jakie okno wy­
stawowe — taki sklep; a więc 
można kupić w zasadzie we­
wnątrz to, co prezentowane

publiczny z oznaczeniem ceny 
uważa się za ofertę sprzeda­
ży”. Idąc dalej — w myśl prze 
pisów — jeżeli klient taką 
ofertę przyjmie i wyłoży go­
tówkę, towar z witryny jest 
już praktycznie jego własnoś­
cią.

Prawda. „Ruch” towarow w 
sklepie bywa taki, iż nie zaw­
sze okno wystawowe może 
ukazywać aktualny stan. Sy­
tuacje te — i to już sprawa 
personelu — powinny jednak 
należeć do wyjątków. Najle­
piej zatem, jeśli skończył się
towar, usunąć jego 
wystawy. W tych 
kach, gdzie zmiana
nastręcza pewne
(przykład „Merino”) 
by chyba wskazane

ofertę z 
przypad- 
dekoracji 
trudności
— było- 
opatrzyć

„eksponat” krótką informacją: 
„ostatni egzemplarz”, „sprze­
dane”. Dobry, pożyteczny i 
nienowy zwyczaj. Zupełnie 
natomiast nie rozumiem, cóż 
to za kłopot zabrać z wysta­
wy ostatnią parę rękawiczek 
czy płytę, którą właśnie chce 
kupić klient i ma do tego peł­
ne prawo.

A już oczywistym nonsen-
sem jest twierdzenie: „z okń?.
nie wolno”. Ależ tak, wolno i 
— co więcej — trzeba. W u z a
sadnionym przypadku
(wracam do przykładu „Meri­
no”) nastąpi najpierw prze­
niesienie własności, a wejście 
w stan posiadania — po zmia­
nie dekoracji.

ZBYSZEK KRUSZONA

ODPOWIADAMY
E. Gruszczyńska. — Podręczniki 

kupują sklepy Domu Książki w 
Poznaniu przy pl. Wielkopolskim 
i ul. Kraszewskiego. Zaznaczamy 
jednak, że w obecnej chwili skup 
został wstrzymany, gdyż podręcz­
ników tych jest wiele. Jeżeli cho­
dzi o makulaturę, to punkt sku­
pu najbliższy Pani miejsca zamie­
szkania znajduje się przy ul. Gra 
nicznej.

Sacha Distel nie zawiódł. je„ J 
ciepły barytonowy gj0S) | 

brzymia muzykalność, wielka J 
tura estradowa, atrakcyjnie zesta' • 
wiony program, wreszcie „ | 
wdzięk osobisty jakże ułatwiają j 
nawiązanie bezpośrednich a 
taktów z widownią spowodowały I 
iż sobotni występ czołowej gwiaŁ’ « 
dy francuskiej piosenki w poznaj, < 
skiej „Arenie” dostarczył dw+

• z górą godzin bardzo dobrej t#z> ' 
| rywki.

Dużej rutynie pieśniarza przy. 
pisać chyba należy tak umieją 
zestawienie całości, która —pne! ' 
moment bodaj nawet — nie nuży]a 1 
mimo iż na estradzie przez więt 2 
szość programu przebywał sam p, 
stel (z akompaniującym kwintę, 
tem). Swoistymi przerywnikami 
były krótkie popisy śpiewającej ai( 
torki Corrine Le Poulain oraz ko 
mika i parodysty Gerry Bruno.

Najpopularniejszy piosenka^ 
Francji lat 1972 i 73 — zaprezen. 
tował się w Poznaniu w potrój, 
nej roli: wokalisty, gitarzysty i 
konferansjera; ujawnił też niema 
łe zdolności parodysty — naśladu- 
jąc wcale udatnie, na przyklap 
jednego przeboju, wykonawstwo 
znanych paryskich piosenkarzy ; 
Mireille Mathieu, Charlesem a2. 
navourem, Johny Hollyday’em ha 
czele.

Lecz najsilniejszy jego atut sta. 
nowił oczywiście śpiew. Taki, z ja 
kiego znamy Distela z licznych na 
grań radiowych, płytowych, audy 
cji telewizyjnych. Nie nazbyt no­
woczesny, lecz bardzo „francuski": 
piękny i przyjemny. Z najbar. 
dziej popularnych piosenek Sachy 
usłyszeliśmy m. in. „La belle 
vie” (piękne życie) — wykonaną 
po polsku, nadto kilkanaście prze 
bojów światowych, pośród któ­
rych nie zabrakło i bardzo cieka­
wej interpretacji utworu Beatle­
sów „Z niewielką pomocą moich 
przyjaciół”, popularnych melodii 
filmowych Francisa Lai, pozycji z 
repertuaru Franca i Nancy Sina­
trów, Jako doskonałego gitarzystę 
podziwialiśmy Distela w „Concer- 

r to Aanjuez”.
Bardzo podobał się też publicz­

ności wspomniany G. Bruno, szcze 
golnie w parodii strip-tease’u.

Swoje zadowolenie z programu 
3,5-tysięczna widownia okazała po 
przez długie i gromkie brawa. Ta 
kież należą się też poznańskiej 
„Estradzie” za sprowadzenie pro­
gramu do naszego miasta. (w’g)

Niedzielna GIEŁDA SAMOCHODOWA przy ul. Bema 
w Poznaniu przebiegała pod znakiem jesiennej aury i... wy- 
sokich cen na oferowane pojazdy.

„Fiaty 126 p” wyceniano na 115—117 000, rocznik 1975. 
„Fiata 127 p” oferował właściciel za 178 000 zł (rok 1974). Za 
„Fiaty 125 p” żądano: z silnikiem 1300 ccm — 115 000 zł (ro­
czniki 1969 i 1971); z silnikiem 1500 ccm widzieliśmy samo­
chód spoza Poznania — cena 90 000 zł, rocznik 1970 — i dzi­
wić się jedynie należy, iż wóz nie rozsypał się w drodze na 
giełdę. W tej sytuacji niemałą sensację wzbudzał „Fiat 
125 p” (1500) — rocznik 1970, wyceniony przez właściciela na 
80 000 zł.

„Syreny” oferowano w cenie: „102” — 28 000 zł, a „104”- 
po 43 000 i 56 000 zł (rocznik 1970).

BW3

pozycje muzyczne; 9.40 Tu Radio 
Moskwa; 19 „Na Kaszubach przed 
stu laty” — fragment książki J. 
Pobłockiego; 10.20 Konc. z nagrań 
Chóru PR i TV w Krakowie pod 
dyr. A. Pałki; 10.40 Młode mał­
żeństwa: 11 M. Rimski-Korsakow 
— II Symf.; 11.35 Postęp, dom, no­
woczesność”; 11.45 Od Tatr do Bał 
tyku; 12.30 Czas dobrvch gospoda­
rzy: 13 „Magazyn OIRT-u” — No­
wości naukowe krajów socjali­
stycznych; 13.20 Muzyka; 13.35 
„Krótki list na długie pożegnanie” 
— P. Handke; 13.55 Mini przegląd 
folkorystyczny — Wietnam: 14 Wię 
cej. lepiej, taniej; 14.15 Siadami 
inwestowanych miliardów; 14.35 
Koncert, muzyki operowej; 15 Pro­
gram dla dziewcząt i chłopców; 
15.40 Z cyklu: „Pieśni i tańce śwńa 
ta” — Folklor muzyczny Bułgarii;
16 „Nauka praktyce' rep.

STRONA

Płocka o naimłodszym wydziale 
petrochemii; 17.20 Antena Młodych 
— magazyn; 17.25 Poniedzielne re­
manenty sport. E. Pacholskiego;
17.50 Radioexpress; 17.55 Pozn. kon 
cert życzeń: 18.40 Zjazdowe powi­
tanie: 19 Pieśni Waltera von der 
Vogelweide; 19.15 Język rosyjski;
19.30 Nowe wiersze B, Ostrowiec­
kiego: 19.40 ..Holland Festiwal 1975” 
— odtworzeni” konc. Ork. Filhar- 
monicznej z Hagi (stereo ogólno­
polskie na UKF); 21.45 Wiadom. 
shoTt.; 21.55 Teatr PR — Studio 
Współczesne — „Ja, ty, oni” słu­
chowisko; 22.45 Muzyka oratoryjna 
i kantatowa XX wieku; 23.35 Co 
słychać w świecie; 23.40 Saksofon 
w roli głównej.

WIADOMOŚCI: 4.36, 5.30, 6.30,
7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 
23.30.

UWAGA: Prograum własny n* 
UKF 69,74 MHz: 16.15 Program 
stereof.; 19.40 Ogólnop. program 
stereofon.

PROGRAM IT: 7.40 Muzyczna.

zegatynka; 8.05 Kiermasz płyt;
8.30 Co kto lubi; 9 „Wer­
ble żałobne dla Rancas” — 
ode. pow.; 9.10 Muzyka ze ścieżki 
filmowej; 9.30 Nasz rok 75-ty: 9.45 
M. Ravel: „Moja matka gęś” Sui 
ta orkiestrowa; 10.15 Aznavour w 
Olimpii; 10.35 Otis Spańn solo; 10.50 
„Mnich” — 20 ode.; 11 Piosenki 
M. Małeckiego; 11.20 Życie rodzin 
ne, magazyn; 11.50 Otis Spann z 
zespołem Fleetwood Mae; 12.25 Za 
kierownicą; 13 Powtórka z rozryw 
ki; 13.45 Czytamy pamiętniki J.' 
Kreczmara; 14 Szigeti i Arrau grą 
ją Sonaty skrzypcowe Beethove- 
na; 14.25 „Tropikalny kraj” — śpię 
wa J. Ben; 14.35 „Prywatna ency 
klopedia podróżowania”, gawęda;
14.45 Przypominamy Faridę: 15.10 
W kręgu jazzu; 15.30 Odpowiedzi 
z różnych szuflad; 15.45 W roli 
głównej orkiestra Paula Mauriata; 

/16.15 Pod dachami Paryża; 1S.45 
( Nasz rok 75-ty; 17.05 „Werttle żałob 

ne dla Rancas” — ode. pow.; 17.15 
Kiermasz płyt; 17.40 „Ułan — obło 
piec malowany” — rep.; 18 Muzy 
kobranie- 18.30 Polityka dla wszy 
stkich; 18.45 Sweet z Neapolu —
Claudio Vi11a 
dźwiękowym

19 Pow, wyd.

jest na wystawie, 
witryna urządzona 
nie i z odrobiną 
„ciepła” — można 
ność, że tak samo
nas personel sklepu.

Jeżeli zaś 
jest ład- 
swoistego 

mieć pe’*'- 
potraktuje

„Warszawy’ mniej lub bardziej wysłużone, różnych

Warto 
pewną 
prawną, 
wilnego

jednak przypomnieć 
obowiązującą normę 
Art. 543 kodeksu cy- 
(z 1964 roku) stwier-

dza, iż: „Wystawienie rzeczy w 
miejscu sprzedaży na widok

TELEWIZJA^
PROGRAM I: 12.45 — TTR — Ję­

zyk polski — 1. 4 — Rozkwit Odro­
dzenia W Europie; 13.25 — TTR — 
Botanika — 1. 6 — Rośliny okryto­
nasienne — Budowa i czynności ko 
rżenia; 15.55 — NURT — Nauki po­
lityczne — Rola Państwa w rozwo­
ju życia społecznego — wykład: 
prof. dr Zygmunt Rybicki; 16.36 —
Dziennik (kolor); 16.40
17 Dla dzieci

— Obiektyw; 
Zwierzyniec

(kol.); 17.40 — Echo stadionu; 18 — 
„Dzień po dniu” — ode. 6 — pt. 
„26 czerwca — sobota” — film ser.
prod. ZSRR; 18.55 Reklama
(koł.); 19 — Szare na złote — Mam 
pomysł; 19.20 — Dobranoc i Dzien­
nik (kol.); 20.20 — Teatr TV — W.
Styrom .Pogrążyć się w mro-

Cichy Don”; 19.35
Muzyczna poczta UKF; 20 1:1 — 
o sporcie rozmawiają B. Tomaszew 
ski i S. Wysocki; 20.15 Jerry Lee 
Louis śpiewa rock and roiła; 20.25 
Nie czytaliście — to posłuchajcie: 
20.45 60 minut na godzinę; 21.45 
Opera tygodnia — G. Puccini: 
„Madame Butterfly”; 22.08 Gwiaz 
da siedmiu wieczorów — W. Karo 
lak; 22.15 Trzy kwadranse jazzu — 
aktualności — magazyn; 23 „Zie­
mia poraniona” — wiersze Garcii 
Lorki; 23.05 Kronika dźwiękowa 
WOSPR; 23.35 Trzy romanse; 23.50 
Śpiewa Anna Jantar.

WIADOMOŚCI: 5, 8. 7. 8, 10.30, 
12.05, 13. 17, 19,30, 22.

ku” — przekład: T. Dćhnel — sce­
nariusz TV i Też. I. Kanicki (kol.); 
21.50 — Miedzy nami rodzicami — 
program public.; 22.20 — Dziennik 
(kol.); 22.35 — Reklama (kol.); 22.45 
— Wiadom. sport.; 22.55 — Relaeja 
z Konkursu Chopinowskiego.
Program ii-. 16.40 — „Polska 

w Iraku”; 17.20 — „Nasi ńad Wscho 
dnią Rzeką’’; 17.50 — „Złota nuta” 
— program rozrywkowy (kol.); 19 
— „Echo tygodnia”; 19.20 — Dobra­
noc i Dziennik (kol.); 20.26 ń*
„Świat, obyczaje, polityka”; 20.50 
— Muzyka w zaułkach starej Euro­
py — „Adresy Czajkowskiego i 
Prokofiewa”; 21.20 — „24 godziny” 
(kol.); 21.30 — Sprawozdawczy ma- 

' gazyn sportowy — w tym — spra­
wozdanie z Mistrzostw Europy w 

: siatkówce (kol.); 22.35 — NURT 
1 Matematyka. — Omówienie progra 
1 mu klas I — cz. I. Wykład prof. 
1 dr. Zbigniewa Semadoniego; 23.05 

— Język angielski w nauce i tech- 
, nice — (powt.) 1. 3, kurs dla za-

typów — proponowano za 24 000, 36 000 i 59 000 zł. |
Nieliczne „Trabanty” wyceniano na około 50 000 zł (rocznik 

1966 i 1967 natomiast „Wartburga 312” oferowano za 56000 
zł (rocznik 1962). Za „Skody S 100” żądano 105 000 (rocznik 
1970) i 125 000 zł (rocznik 1971).

Małego „Austina” z roku 1969 wyceniono na 95 000, a „Da­
cię” (chyba jedyną!) z roku 1973 — na 145 000 zł.

Przy okazji uwaga: coraz częściej spotkać można na 
dzie samochody nie mające umieszczonej w widocznym miej­
scu ceny, albo też w ogóle nie posiadające stosownych kar­
tek. Chyba obowiązują w tym przedmiocie jakieś reguły?

INFORMACJA EXTRA: Za „Fiata 132 S 1600” właściciel 
zażyczył 300 000 zł, nie rozumiemy tylko co oznaczać miak 
wpisanie na kartce, w rubryce data produkcji: 1977!? M

Na TARGOWISKU JEŻYCKIM, w sobotnie południe - 
jak zwykle — tłoczno, do tego stopnia, iż trudno przecisną 
się pomiędzy straganami.

Najpopularniejszym towarem są bezsprzecznie jabłka. 
ceny: 9—11 zł za kilogram (11 zł kosztują np. ładne ms? 
nówki). Gruszki kupić można po 13 zł kg (pośledniejszy 
tunek) oraz po 18 zł. .

Ceny pomidorów niezwykle zróżnicowane: od 10 i 20 z 
(bardzo mizerne) do 26, 30 i 40 zł za kg. Te ostatnie znika, 
w błyskawicznym tempie. .

Włoszczyznę sprzedawano po 5 zł pęczek, koper po 5, a 
i — gorszy — po 3 zł; pietruszkę po 3 i 4 zł, marchew nato­
miast od 8 do 10 zł za kg. .

Dorodna kalarepa kosztowała 4 zł, sałata — 3, 5 i ® z
główka, rzędkiewki — na ogół 8 zł pęczek. 

Kapustę biał:
cwai — na Ugui o zji pxjvj4.cn., 

można było kupić po 8 zł za kilogram, 
drą zaś — po 10 zł za kg. Cebula kosztowała 10 zł
a główka czosnku od 2 do 8 zł. , .

Ponadto: kalafiory (raczej „jesienne”) po 5 i 8 zł główj 
buraczki — po 6 zł (małe) i 8 zł kilo óraz ziemniaki 
4 i 5 zł za kg.

Wśród kwiatów wyróżniały się róże: mizerniutkie P° ? 
zł, prawdziwie piękne — po 22 i 25 zł. Goździki kosztowy 
18 zł sztuka, zaś chryzantemy 12—15 zł. Widzieliśmy 
wiele sztucznych kwiatów w cenie od 3 do 5 zł za sztuka 
— chociaż wybór duży — nie polecamy. e

INFORMACJA EXTRA: Duży ruch panował przy stois^ 
swetrami, pulowerami oraz damskimi czapkami z ^rU.^ 
wełny. Te ostatnie sprzedawano po 150 zł, pulower kosZ 
wał natomiast 300 zł. (res)

tu SB U
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SPÓŁDZIELNIA PRACY

W POZNANIU III

Kupię lewy przedni błot­
nik do Gaza 69. Tel. 568-30. 

27755g
Sprzedam po remoncie
Nysę Towos. Rawicz, tel.
23-57. 25170g
Kupię Mercedesa V 170 
nie na chodzie. Telefon 
58-555. 26368g

UWAGA NOWOŚĆ! UWAGA
SKORZYSTAJ Z USŁUG

POŁPRZEMYSŁOWYCH

NOWOŚĆ!

NIEWYKOŃCZONYCH
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n. 
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?• 
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UPRZEJMIE prosi swoich KLIENTÓW 
o odbieranie odzieży w oznaczonym terminie.

Zwracamy uwagę że każda zwłoka połączona
jest z dodatkową opłatą. 5532-K1

Komunikat

nuda Naukowa Instytutu Fizyki PAN — 
uwiadamia, że

PUBLICZNA OBRONA PRACY DOKTOR­
SKIEJ mgr ANNY MAŁECKIEJ — pt.
Badanie metodą Elektronowego Rezonan­

su Paramagnetycznego centrów parama­
gnetycznych w kryształach trójhydrosele- 
ninu sodowego” — odbędzie się w dniu 
30 października br. o godzinie 12 w auli 
Instytutu Fizyki Molekularnej PAN w Po­
znaniu przy ulicy Smoluchowskiego 17/19. 

Promotorem pracy jest prof. dr hab. Jan 
Stankowski, recenzentami: prof. dr hab. Ka­
rolina Leibler i doc. dr Franciszek Kaczmarek. 

Praca i recenzje są do wglądu w bibliotece
ifm PAN. 5733-K1

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
WODOCIĄGÓW I KANALIZACJI 

w Poznaniu
zawiadamia, że pobieranie wody z hydran­
tów ulicznych bez wodomierzy i zgody 
przedsiębiorstwa M. P. W. i K. jest niele­

galnym poborem.
W przypadku wykrycia tego rodzaju wy­

kroczenia Miejskie Przedsiębiorstwo Wo­
dociągów i Kanalizacji stosować będzie 
najostrzejsze sankcje. Dotyczy to szczegól­
nie uspołecznionych i nieuspołecznionych 
przedsiębiorstw budowlanych, które dla 
celów budowy pobierają wodę w nielegal-
ny sposób bez wodomierza. 5695-K1

Praca @ Nauka
Organista z kwalifikacja­
mi, sumienny, z Archidie

Akordeon Weltmeister 80 
oraz półkościankę 300X160 
— sprzedam. Rycerska 5
m. 6, po 16. 27430g

cezji Poznańskiej po-
trzebny zaraz. 62-060 Stę­
szew k. Poznania, tel. 81. 

25218g
Emerytowany profesor li 
cealny udziela lekcji ma­
tematyki. Reya 4 m. 4.

Sprzedam kożuch damski, 
jugosłowiański, rozmiar 
46. Poznań, Listopadowa 1 
m. 29 po godz. 18.00.

, 27503g

Tel. 433-12. 27191g

Kupno Sprzedaż

Sprzedam tapczan, stolik, 
kwietnik. Przybyszewskie 
go 44 m. 4 po godz. 18.00.

27674g

III
III

Kompozycję filodendrona 
z roicissusem, wysokość 
2,5 m — sprzedam. Adres 
wskaże „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 25146g.
Sprzedam wózek do wy­
twarzania waty cukrowej 
o napędzie elektrycznym. 
Świnoujście, ul. Wyspiań
skiego 6 m. 1. 1342p
Sprzedam taksometr me­
chaniczny. Czarnków — 
'tel. 768 w godz. od 20. El­
żbieta Macioszek, Czarn­
ków, Sikorskiego 35 m. 
30. 1338p
Dog-arlekin sześcioletnią 
2.500,— sprzedam. Scie 
giennego 70a. 26519g
Leworamienną maszynę 
cholewkarską sprzedam. 
Tel. 67-3515. 26487g
Sprzedam wózek dziecię­
cy, głęboki, nowoczesny. 
Kolor granatowo - biały. 
Ul. Polna 11/13 m. 21.

26483g
Sprzedam tokarkę stoło­
wą. Adres wskaże „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
26470g.
Sprzedam sztuciec srebr­
ny, stare skrzypce, sznur 
prawdziwych korali. O- 
ferty: „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 26436g.
Sprzedam wózek dziecię­
cy, głęboki niebieski. Po 
znań, Opalenicka 52 m. 
2. 26432g
Sprzedam 2 nowe fotele 
typ Samanta, 4 krzesła 
(tkanina beżowo-brązo- 
wa). Poznań, Jeżyce 
Niemcewicza 10. m. 2.

26420g
Sprzedam nowe futro 
czarne łapki karakułowe. 
Osiedle Lecha 63 m. 7.

26418g
Terakotę rumuńską sprze 
dam. Oferty: „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 26386g.

Samochody

Kupię Fiata 125p, 1500 no 
wy. Oferty: „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 26443g.
Kupię Fiata 125p, 1300 rok 
1974—73, Tel. 675-802.

26461g
Sprzedam Warszawę M-20 
w dobrym stanie. Palę- 
dzie, ul. Pocztowa 24.

26477g
Warszawę górnozaworo- 
wą sprzedam. Piątkowo, 
ul. Mateckiego 6.

26478g
Sprzedam tanio Skodę 
1101 Combi, ul. Klimon- 
towska 27 (Starołęka Wiel
ka). 26488g
Syrenę 105 sprzedam, Po 
znań Szewska 20 m. 4.

26496g
Renault 10 stan bardzo 
dobry sprzedam. Żytnia 
35 Osiedle Kosmonautów. 

26528g

© Lokale
Kupię mieszkanie komfor 
towe M-2 do M-5, chętnie 
Rataje, Winogrady, So- 
łacz, Grunwald. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 1267p.
Technik rolnik i pielęg­
niarka dyplomowana po­
szukują mieszkania i pra 
cy. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 1302p.
Bydgoszcz — mieszkanie 
M-3, 42 m kw. — zamie­
nię na mieszkanie w Po­
znaniu. Tadeusz Andrze­
jewski, 85-870 Bydgoszcz,
Ogrody 13/237. 2413-K2
Kupię mieszkanie małe, 
wyłączone. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
26169gpr.
Kupię lub wynajmę ka­
walerkę. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 25182g
Gniezno! Zamienię kom­
fortowe mieszkanie, sta­
re budownictwo — na 
M-4 w Poznaniu. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 25308g.
Mieszkanie spółdzielcze 
M-3 we Wrocławiu — za­
mienię na domek jedno­
rodzinny z dopłatą lub 
rozpoczętą budową, ewen 
tualnie na większe mie­
szkanie spółdzielcze, gara 
żem, Koninie. Wiado­
mość: Wysokowscy, 62-400 
Gótkowo, poczta Słupca. 

1339p

KRAWIECKO-FUTRZARSKIEJ SPÓŁDZIELNI PRACY
ul. Walki Młodych 19c

Zamienię 2 duże pokoje 
z kuchnią i korytarzem 
samodzielne II p. Jeżyce 
na pokój z kuchnią lub 
kawalerkę do- I p. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 26269g.
Zielona Góra, pokój, ku­
chnia, wygody (kwaterun 
kowe) zamienię na podob 
ne Śrem. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 26134g.
Poznań — 2 pokoje, kuch 
nia, zamienię na podobne, 
lub pokój kuchnia I—II 
piętro na mieszk. Gnieź­
nie. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 26132g.

Kawalerkę kupię. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 26193g.

MODA”

W CIĄGU
TRZECH DNI

MOŻESZ
ODEBRAĆ
GOTOWEUBRANIEPŁASZCZKURTKĘLUBMARYNARKĘSKÓRZANĄ

DOPASOWANĄ
DO SWOJEJ
SYLWE TKI

5638-K1

Kupię starem monety,■. ku­
fel do piwa, szablę, szty 
let, broń. Umińskiego 2a 
m. 30 (od czternastej).

24855g

Futro baranie czarne — 
sprzedam 5000 zł. Telefon
703-86. 27708g

Sprzedam tanio nową 
przyczepkę do Warszawy, 
Fiata. Jan Zawieja, Ple­
szew, aleja Mickiewicza 
23. 24384g

Zamienię mieszkanie spół 
dzielcze M-3 w Koszali­
nie — na równorzędne w 
Trzciance. Tel. Koszalin 
227-11, do godz. 13 lub 
317-09, po 16. 1340p

Pilne! Zamienię duże po­
mieszczenie nadające się 
na cichy warsztat przy u- 
licy Głogowskiej w za­
mian za kawalerkę. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 26327g.

Sprzedam kożuch, ul. Dą 
browskiego 162B godz. 18

I Pan poszukuje pokoju 
nieumeblowanego na Ra­
tajach od listopada lub 
grudnia. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 26274g.
Samotna poszukuje poko 
ju może być wspólny. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 26390g.
Pan poszukuje samodziel 
nego, pustego pokoju. O- 
ferty: „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 26392g.
Młode beżdzietne małżeń 
stwo poszukuje pokoju, 
możliwość rocznej zapła­
ty z góry. Oferty: „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
26384g.
Bezdzietne małżeństwo 
członkowie SM poszuku­
je pilnie pokoju na okres 
1/2 do roku. Oferty „Pra 
sa” Grunwaldzka 19 dla 
26409g.

Pracownicy poszukiwani
Spółdzielnia Inwalidów „Jedność” w Pozna­
niu, ul. Dąbrowskiego 97E — zatrudni natych­
miast —

inwalidów posiadających II i III grupę 
bez kwalifikacji do nawijania cewek, 
z możliwością przyuczenia do zawodu.

Zgłoszenia przyjmuje codziennie dział kadr 
w godz. 8—11.

Płaca wg „układu zbiorowego”.
5732-K1

Kolekcjoner, kupi przed­
wojenne monety polskie 
i niemieckie, nawet po­
jedyncze. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 255O5g

20. 27753g
Sprzedam sypialnię kom 
piet. Głogowska 93 m. 4. 
Drewniak od godziny 16.

Dnia 17 października 1975 roku zmarł

Sprzedam części do Fia­
ta 850, Fiata 600. Durski, 
Kordeckiego 22a. 27584g
„Fiat” 7 ton ciężarowy 
sprzedam lub zamienię 
na samochód osobowy. 
Oferty: „Prasa” Grunwal

26518g 1 dzka 19 dla 26388g.

prof. dr med. JULIAN ROSNER
były kierownik Kliniki Dermatologicznej AM 
w Poznaniu, były długoletni przewodniczący 
Oddziału Poznańskiego Polskiego Towarzystwa 
Dermatologicznego, bardzo czynny i zasłużony 
członek tegoż Oddziału, wychowawca wielu po­
koleń lekarzy dermatologów, wybitny nauko­
wiec, odznaczony m. in. Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski i Brązowym Krzy­
żem Zasługi.

W Zmarłym tracimy wielkiego lekarza i czło­
wieka.

Pamięć o Nim pozostanie w nas na zawsze. 
Oddział Poznański

Polskiego Towarzystwa Dermatologicznego.

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu na Junl- 
kowie, dnia 21 bm. o godz. 14.50.

27875g

t g?1? 17 Października 1975 r. zmarł po dłu- 
Olejami cłerPieniach, namaszczony

Prof. dr med. JULIAN ROSNER
dM:en^0Cłlany * nieodżałowanej pamięci
Dermał V Przyjaciel, były kierownik Kliniki 
m, in l^głęznej AM w Poznaniu, odznaczony 
nja Polsk^y76111 Kawalerskim Orderu Odrodze-

na cmentarzu na Juni- Wle' dnia 21- X. 1975 r. o godz. 14.58.

Ciężko strapiona

PFasza się o nieskładanie kondolencji. 
p°znań, ul. Mielżyńsklego 21 m. 3. ,

t Października 1975 r. po długich .
śp. b cierpieniach zmarła mając lat 56,

STEFANIA CZAPRACKA
* domu Adamiak

tarzu w s*ę w dniu, 19 bm. na cmen-
^arzędzu przy ul. Poznańskiej,

0 czym zawiadamiają strapieni

Warz^d2. Rynek li.
mąż i rodzina

27863g

Lokal na rzemiosło lub 
cichy przemysł oddam. 
Adres wskaże „Pra.sa”, 
Grunwaldzka 19 dla 26153g.
Kraków! Garsonierę (M-2) 
spółdzielczą zamienię na 
podobną w Poznaniu. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 26147g.

Dnia 17 października 1975 r. zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach

prof. dr med. JULIAN ROSNER
były kierownik Kliniki Dermatologicznej Aka­
demii Medycznej w Poznaniu, były specjalista 
wojewódzki d/s dermatologii, nieoceniony prze­
łożony, pedagog i przyjaciel, bardzo oddany 
chorym i nieszczęśliwym, odznaczony Krzyżem 
Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, Brą­
zowym Krzyżem Zasługi oraz Odznaką Hono­
rową m. Poznania.

Klinika Dermatologiczna straciła w Nim du­
żej miary naukowca, lekarza i człowieka.

Pamięć o zmarłym Profesorze będzie nam 
towarzyszyła na zawsze.

Kierownik i pracownicy 
Kliniki Dermatologii AM w Poznaniu.

Pogrzeb odbędzie się dnia 31 bm. o godz. 14.50 
na cmentarzu na Junikowie.

27874g

tż głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
18 października 1975 r. zasnął w Bogu po dłu­

giej i ciężkiej chorobie, opatrzony Sakramenta­
mi św., mój najdroższy mąż, kochany ojciec,
dziadek i

Pogrzeb 
o godz. 15

brat, przeżywszy lat 63, śp.

MARCELI SKÓRA
mistrz elektrotechniczny

odbędzie się we wtorek, dnia 21 bm. 
na cmentarzu w Zabikowie.

W głębokim smutku pogrążona

żona z rodziną

Luboń 3, Kościuszki 90.

tDnia 17 października 1975 r. zmarł nasz dro­
gi mąż, ojciec, dziadek, przeżywszy lat 78

SEWERYN SZESZYCKI
powstaniec wielkopolski, 

były więzień obozów koncentracyjnych Gross- 
rosen i Dachau, odznaczony Krzyżem Kawaler­
skim Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 21 bm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu junłkowskim.

W smutku pogrążona

Ul. Kassyusza 1 m. 10.

żona z rodziną

27895g

Sprzedani własnościowe 
M-6. Oferty: „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 26395g.
Małżeństwo studenckie po 
szukuje pokoju na podda 
szu (lub strychu), mogą 
być peryferie lub najbliż 
sza okolica Poznania. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka i9 dla 26270g.

Kupię mieszkanie włas­
nościowe 2—3 pokoje. W 
rozliczeniu może być 
Fiat l?6p nowy. Oferty: 
„Prasa" Grunwaldzka 19 
dla 26369g.

& Nieruchomości
Kupię działkę do 2000 m! 
z domkiem lub bez do 50 
km od Poznania. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27211g.

Dnia 17 października 1975 r. zmarł nagle nasz 
najukochańszy mąż, ojciec, teść, dziadek, prze­
żywszy lat 54, śp.

KAZIMIERZ MROCZYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się 

nie 12.30 na cmentarzu
dnia 21 bm. o godzi- 

junikowskim.

smutku pogrążona

żona z rodziną

Ul. Płomienna Tc m. 12, 
dawniej Rataje 60. 27913g

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 17 paździer­
nika 1975 r. zakończyła swe pełne poświęcenia 
życie, namaszczona Olejami św., przeżywszy 
lat 75 nasza najdroższa mama, teściowa, babcia 
i siostra, śp.

STEFANIA MARKIEWICZ
z dom Ciślik

Pogrzeb odbędzie się dnia 20 bm. o godz. 16 
z kaplicy cmentarnej w Murowanej Goślinie.

W smutku pogrążona

27884g

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
17 października 1975 r. zmarł w Bogu nasz 

drogi mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

FRANCISZEK MARCINIAK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 21 bm. o go­

dzinie 10.50 na cmentarzu górczyńskim.

Ul. Jeżycka 25 m.

RODZINA

27899g

J- W dniu 18 października 1975 r. zmarła po 
I długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona 

Sakramentami św., ukochana matka, teściowa, 
siostra i babcia, przeżywszy lat 75

MARIA PAWLAK
z domu Wieczorek

Pogrzeb odbędzie się dnia 21 października
1975 r. o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Bonin Ib m. 3.

córka z rodziną

‘ ‘ 27900g

Sprzedam dom jednoro­
dzinny i warsztat, który 
posiada powierzchnię 220 
m1 w Pniewach przy tra­
sie E-8. Na listy nie od­
powiadam. Pniewy, ul. 
Strzelecka 16. 1316p

Dom pięciopokojowy, c. 
o., telefon, duży ogród, 
w Rabce — wynajmę 
przedsiębiorstwu — na 
okres kilku lat. Oferty 
„5185” Biuro Ogłoszeń, 
80-958 Gdańsk. 2410-K2

Pan na stanowisku, wzro 
stu średniego, posiadają­
cy samochód Fiat — 1500, 
pozna panią z Ostrowa 
lub okolic, samotną, mi­
łą i kulturalną do lat 38. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 1297p.
Blondynka lat 23 panna, 
pozna pana do lat 30 z za 
wodem. Cel matrymonial 
ny. Oferty: „Prasa” Grun . 
waldzka 19 dla 26361g.
Samotny własnym mie-

Działkę 1800 m’ w Pusz­
czykowie przy dworcu 
z prawem zabudowy 
sprzedam. Oferty: „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
26179g.

Dom wiejski, hektar zie­
mi przy komunikacji ku 
pię. Oferty: „Prasa”
Grunwaldzka'19 dla 26233g.

Kupię willę, domek, seg­
ment do 300 000 zł. Posia 
dam komfortowe miesz­
kanie ul. Engla. Oferty: 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 26237g.

9 Matrymonialne
Panna lat 31, ładna, za­
radna, pracowita, niepa­
ląca, ucząca się, niezależ 
na. Umiejętności kulinar­
ne, dużo, inicjatywy, po­
zna przedsiębiorczego i 
przystojnego kawalera w 
wieku 30—35 lat o pogod 
nym usposobieniu, z mie 
szkaniem lub własnym 
domkiem. Prywatna ini­
cjatywa mile widziana. 
Cel matrymonialny. — 
Zwrot zdjęć 1 dyskrecja 
zapewniona. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
1298p.

szkaniem, 
pogodnego 
materialnie 
lat 50. Cel 
ny. Oferty 
waldzka 19

pozna panią 
charakteru, 

niezależną do 
matrymonial- 
„Prasa” Grun 
dla 26192g.

Zguby O Różne
Zgubiono dowód rejestra 
cyjny samochodu 45-30 PF 
wydany przez Wydział Ko 
munikacji N. Tomyśl, na­
leżący do C.S.O. Nowy
Tomyśl. 1315p
Dnia 14 października za­
ginął wyżeł szorstkowło­
sy niemiecki wiek 11 mie 
sięcy. Proszę o powiado­
mienie za wynagrodze­
niem. Jasiński, Krosin- 
ko 132, p-ta Mosina.

27779g
Zgubiono 11. X 75 r. w 
taksówce portmonetkę 
skórzaną z pieniędzmi, od 
cinek renty i inne — ucz 
ciwego znalazcę proszę o 
zwrot za wynagrodze­
niem. Poznań, Rycerska
27 m. 2. 27758g
Uszczelnianie okien taś­
mą aluminiową importo­
waną. Fachowa obsługa, 
krótkie terminy. Jerzy 
Staniewski, Chudoby 14, 
tel. 600-86. 27833g

Dnia 16 października 1975 r. zmarł

FRANCISZEK KACZMAREK
nasz były pracownik

SSKBT

Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego współ­
czucia składają

Dyrekcja, POP, Rada Zakładowa 
PP Stacje Radiowe i Telewizyjne w Poznaniu.

115O-K3

t Dnia 18 października 1975 r. zmarła po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, śp.

JADWIGA WŁOSZCZEWSKA
Pogrzeb odbędzie się dnia 21 października

1975 r. o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim, 
o czym zawiadamia

27909g

4- Dnia 17 października 1975 r. zasnęła w Bogu 
I nasza najukochańsza matka, teściowa, bab­
cia i prababcia, przeżywszy lat 84

MARIA MIĘKWICZ
Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm.o godz. 9.45

na cmentarzu parafialnym

W głębokim

R O

w Lesznie.

smutku pogrążona

27886g



sport
700 wioślarzy w regatach na Malcie

Dokończenie ze str. 1

Kolejne punkty 
koszykarek Lecha

Lider II ligi — zespół koszyka­
rek Lecha odniósł dwa dalsze 
zwycięstwa, pokonując Szprotavie 
70:45 (36:27) i 74:44 (30:20), Co do

inaugurację. Poznańska impreza 
dzięki licznej obsadzie mająca cha 
rakter szerokiego przeglądu kadr 
naszego wioślarstwa wykazała, że 
przygotowania do nowego sezonu 
na ogół przebiegają właściwie i w 
niektórych konkurencjach dyspo­
nujemy wyrównaną stawką osad 
na niezłym poziomie.

Drugim, również osiągniętym ce 
lem regat jesiennych — dodał pre
zes PZTW była konfrontacja
umiejętności młodych zawodników 
do niedawna juniorów z renomowa 
nymi osadami seniorów. Pozwoli

ło to zorientować się jak liczna 
jest grupa młodych wioślarzy (od 
16 do 20 lat) kandydujących do star 
tu na Olimpiadzie w Moskwie w 
1980 roku. Otóż w grupie tej jest 
około 100 zawodników...

Szkoleniowy charakter regat 
zadecydował, że seniorzy starto 
wali tylko w* jedynkach i dwój 
kach, a juniorzy jeszcze dodat 
kowo w czwórkach. Start w ta 
kich konkurencjach jest bo­
wiem uznawany za najbardziej 
surowy sprawdzian umiejętnoś 
ci zawodników.

Juniorzy
tego, że poznanianki zdobędą 
komplet punktów nię mieliśmy 
żadnych wątpliwości. Młoda dru­
żyna gości, której średni wiek za­
wodniczek wynosi 17 lat nie była 
w stanie nawiązać wyrównanej 
walki z doświadczonymi rywalka­
mi. Interesowało nas. jak zapre­
zentują się poznanianki. Niestety 
do ich postawy mamy sporo za­
strzeżeń. Główny zarzut, tc 
talna indolencja strzelecka. __  
chitki nie trafiały do kosza na-wet

Polska NRD 14:28

fa- 
Le-

z najdogodniejszych pozycji. Po­
pełniały wiele błędów w rozgrywa­
niu szybkiego ataku, sporo było 
też niecelnych podań.

W spotkaniu sobotnim przez 
większą część pierwszej połowy 
trwała wyrównana walka i dopie­
ro tuż przed przerwa poznanianki 
wywalczyły przewagę, którą do 
zmianie stron powiększyły.

W pojedynku rewanżowym za­
wodniczki Szprotavii ruchliwoś­
cią i ambicją starały się zniwelo­
wać przewagę wyszkolenia, ruty­
ny i wzrostu rywalek. Kiedy jed­
nak trener lechitek Dolecił swoim 
podopiecznym zastosować agresyw 
ne krycie na całym boisku prze­
ciwniczki zaczęły się gubić. Na 
dodatek na początku II połowy za 
5 przewinień osobistych boisko 
opuściła najlepsza zawodniczka 
Szprotavii — Linka, i wtedy supre­
macja poznanianek była już cał­
kowita.

Najwięcej punktów zdobyły — 
dla Lecha: Fromm 26 i 30, Stężycka 
11 i 17 oraz Mnich 1« i 7, a dla 
Szprotavii: Jaworska 12 i 14 oraz 
Linka 17 i 6. (wił)

18 bm. na Malcie odbył się międzypaństwowy mecz wioś­
larski, w którym nasi juniorzy młodsi (roczniki 1958 i 1959) 
po raz pierwszy spotkali się ze swoimi rówieśnikami z NRD 
(dotychczas ci ostatni zawsze mieli za przeciwników polskich 
18-latków). Sobotnie zawody zakończyły się bezapelacyjnym 
zwycięstwem NRD — 28:14. Wyżej przegrać nie mogliśmy, 
bowiem rozegrano 14 konkurencji i zwycięska osada otrzy­
mywała 2 punkty, a pokonana — jeden.

Spośród białoczerwonych naj 
lepiej spisała się dwójka bez 
sternika: A. Baranowska i M. 
Woźniak (BKW Bydgoszcz), 
która uzyskała czas o 8 sekund 
gorszy od osady NRD. Wyróż­
nić należy także Ewę Bonna z 
tego samego klubu bydgoskie­
go, która pozwoliła się wyprze 
dzić skiffistce NRD o 9 se­
kund. We wszystkich pozosta­
łych konkurencjach dominacja 
gości była znacznie wyraźniej­
sza. Wioślarki i wioślarza NRD, 
którzy zaimponowali techniką, 
a także warunkami fizyczny­
mi, zwykle tuż po starcie obej­
mowali prowadzenie i na tra­
sie systematycznie zwiększali 
swoją przewagę. W siedmiu 
konkurencjach przekroczyła

ona 18 sekund! Mając taki na­
rybek nasi zachodni sąsiedzi
nie potrzebują obawiać 
utraty swojej hegemonii 
światowym wioślarstwie.

Spośród 
stępowali 
dziankę 
AZS-u P.

poznaniaków, którzy

Warto Szombierki 1:3 (0:0)

Samą ambicją wygrać nie można
W niedzielę rozegrano w Poznaniu towarzyskie spotkanie 

piłkarskie w którym Warta przegrała z I-ligowym zespołem 
Szombierki Bytom 1:3 (0:0). Bramki dla zwycięzców zdo­
byli: w 71 min. Kwiatkowski, w 85 — Sroka i w 89 — By­
kowski. Gola dla Warty w 50 min. strzelił Kuchnicki.
Warta: Mroziński, Janko 

wiak, Bilewicz, P. Wiśniewski, 
Knychała, Kręgielczak (od 60 
min. Nitschke), Bartczak (od 
85 min. Smalc), Pawlak (od 85 
Zaremba), Pomoryn, Kuchnic­
ki.

Szombierki: Sowiński, 
Sośnica, Brzeźniak, Wojtowicz, 
Mierzwiak, Kwaśniewski, He 

risz, Sroka, Bykowski, Kwiat­
kowski, Grzywaczewski.

Korzystając z przerwy w roz 
grywkach I-ligowych górnicy 
z Bytomia rozegrali sparrin- 
gowy pojedynek z Wartą. Po­
gromcy Legii (6:0) zgodnie z 
przewidywaniami wygrali z 
„zielonymi” 3:1. Zwycięstwo to 
wywalczyli dosłownie w ostat­
nich pięciu minutach spotka­
nia. Do 85 min. było 1:1. War- 
ciarze grając przez niemal całą 
drugą połowę w defensywie, 

nie wytrzymali olbrzymiego na 
poru bytomian, co skrzętnie wy 
korzystały Szombierki.

Mimo porażki gospodarze zapre­
zentowali się we wczorajszym spot 
kaniu korzystnie. Grali niezwykle 
ambitnie, starając się nie dopu­
szczać do strzałów napastników 
gości. Ci ostatni — mimo że wy­
stąpili bez głównego autora zwy­
cięstwa z Legią (Nagiel — 4 bram 
ki) — górowali nad warciarzami 
doświadczeniem i umiejętnością 
swobodnego przeprowadzania akcji 
ofensywnych. Tak jednak Szom­
bierki. jak i Warta rzadko celnie 
strzelały. Poznaniacy wyraźnie je­
szcze nie umieją kontratakować 
Mając-niekiedy liczebną przewagę, 

nie wiedzieli, co robić z piłka. Przy 
najmniej kilkanaście razy piłkarze 
Warty „wpadali” w pułapki ofsaj 
dowe.

Zawodnikiem, który grał

wczoraj najlepiej na boisku 
był bramkarz Warty — Mroziń 
ski. Poza tym w drużynie go­
spodarzy wyróżniamy: Bilewi- 
cza, Knychałę i Kuchnickiego. 
W Szombierkach podobali nam 
się obrońcy Sośnica i Wójto- 
wicz oraz Bykowski.

A. K.

Z Wielkopolski
• żużlowym mistrzem Leszna na 

rok 1975 został Zdzisław Dobruc- 
ki.
• Śrem otrzymał wczoraj nowy, 

wielofunkcyjny pawilon sportowy 
z hotelem na 40 miejsc.

Piłka nożna

Toto-Lotek
I LOSOWANIE

8, 24, 27, 32, 44, 47, (2)
II LOSOWANIE

14, 19, 24, 25, 26, 37 
Banderola 819687

„Koziołki"
I LOSOWANIE

19, 30, 33, 41, 42 (2)
II LOSOWANIE

23, 26, 27, 41, 43 (14) 
Banderola 54450

STRONA

się 
w

wy
w tym meczu, niespo- 
sprawił reprezentant 
Tobolski. Nasz skiffista

broniąc barw Polski B (w każdym 
wyścigu startowały trzy osady: 
NRD, Polska E i poza konkursem — 
Polska B) był na mecie drugi z 
czasem C.24,5 (wioślarz NRD uzy­
skał 6.01,41). Zawiodła natomiast 
czwórka podwójna Posnanii (F. Ra 
doła, B. Nowaczyk, S. Fabian i M. 
Jurga), która reprezentując Polskę 
A przegrała zarówno z NRD (5.04,4) 
jak i z osadą złożona z zawodni­
ków klubów szczecińskich (5.20,3).

A oto pozostałe wyniki: juniorki 
— dwójki podwójne: 1. NRD — 
4.07,3, 2. KW Rejów Skarżysko —

W skiffie, wśród 57 wiośla­
rzy triumfował Bocianowski 
(AZS Warszawa) — 8.18,6 przed 
rewelacyjnym Bielskim (Ma­
zur Ełk) — 8.21,0 i Kuzakiem 
(AZS Warszawa). Dobrze spi­
sał się poznański akademik 
Dziurla, który wynikiem. 8.28.2 
zajął V miejsce. Sensacją by­
ła dopiero VII lokata rutyno­
wanego Bromka (AZS Kra­
ków). Krakowianin przyjechał 
na regaty wprost z kuracji w 
Krynicy, a więc bez odpowied 
niego przygotowania. .

Brawa- należą się trenującej w 
poznańskiej sekcji specjalistycznej 
dwójce że sternikiem: Adamiak — 
Nowak — Kanikowski (Polonia) za 
IV miejsce i czas 8.28,7. Konkuren­
cję tę wygrał Zawisza Bydgoszcz 
8.17,4 przed Czarnymi Szczecin.

Finał dwójek bez sternika zakoń 
czył się sukcesem AZS-u Szczecin 
— 7.39,0 przed Budowlanymi Płock 
7,57,4 i SC Berlin Gruenau. IV miej 
sce zajęła osada kombinowana Za­
wiszy Bydgoszcz i Trytona Poznań 
(Makowski i Regulski), a V — Ra 
kowski i Kroll z Polonii Poznań.

W skiffie seniorek triumfowała 
Ambroziak (Czarni Szczecin) — 
4.18,2 przed Klucznik (ATS Warsza 
wa) i Bartłomowicz (Skra W-wa). 
Najlepsza z poznanianek D. Wło- 
darczak (AZS) z czasem 4.49,7 zaję 
ła XI miejsce.

Wyścig finałowy dwójek bez ster 
nika zakończył się sukcesem kom 
binowanej osady Wisły Grudziądz 
i Skry — 4.20,8 przed AZS-em War 
szawa. IV miejsce wywalczyła osa­
da złożona z zawodniczek Unii 
Tczew i Posnanii (Wenta i Kozłow­
ska).

W konkurencjach juniorów, po­
dobnie jak w sobotnim meczu 
NRD — Polska, wyraźnie górowali 
nasi goście. Wygrali oni wszystkie 
wyścigi finałowe (5 dziewcząt i 7 
chłopców). Spośród wioślarzy poz­
nańskich na wyróżnienie zasługują

Tylko dwa punkty 
piłkarzy ręcznych Grunwald

Połowicznym sukcesem zakończyły się sobotnio-niethu 
pojedynki piłkarzy ręcznych Grunwaldu z drużynami 
shimi. W sobotę wojskowi przegrali ze Spójnią 18:23, a 
raj pokonali Wybrzeże 21:19.

4.24,6; czwórki ze sternikiem: 
NRD — 4.05. 2. osada złożona z
zawodniczek Wisły Grudziądz i Le 
gii Chełmża — 4.25.2; czwórki po­
dwójne ze sternikiem: 1. NRD —

zdobywcy drugich miejsc: 
sta AZS-u — Tobolski draż 
ka podwójna bez sternika 
nil. (y)

skiffi- 
czwór- 
Posna-

3.53,5. 2. Czarni Szczecin
ósemki: 1. NRD — 
Warszawa — 3.57,1 
dwójki podwójne: 
2. Skra Warszawa 
ki bez sternika: 1.

3.45,7.
- 4.18.4:
2. Skra

juniorzy — 
NRD 5.36.7, 

5.55,8: dwói-
NRD 5.42.9,

2. Budowlani Płock — 6.00,9; dwój­
ki ze sternikiem. 1. NRD — 6.03,8, 
2. BTW Bydroszcz — 6.14,1; czwór­
ki bez sternika: 1. NRD — 5.19.3.
2 AZS Warszawa — 5.34.8; czwórki 
ze sternikiem. 1. NRD — 1.16.3. 2. 
Budowlani Nowa Huta — 5.36,4; 
ósemki: 1. NRD — 4.41.4. 2. Zawi-
sza By^oszcz — 4.59,7. (y)

Motocyklowa
sześciodniówka

zakończona
Zwycięstwem motocyklistów

RFN w konkurencji „Trophy” za­
koń ery ła się 50 sześciodniówka na 
wyśnię Man. Reprezentacja RFN 
ukończyła konkurencie maiąc na 
swym koncie zaledwie 292.5 nkt. 
karnych. Bardzo dobrze snisali się 
n-"si zawodnicy, uzyskulnc w histo 
rll startów nołskiei ekinv w tej 
imnreMe. jeden z 1°ns7ych wyni­
ków. Polary skla^n^iirnwmnł zcs+a-H 
na 5 mieisru _ 52«»21 ukt. Nasi 
motocvkliśei wyprzedzili 6 zespo­
łów. (PAP)

Turniej zapaśniczy
Sulmirczyk

przed Grunwaldem
i Lechem

W Poznaniu odbył się wczoraj in 
dywidualno-drużynowy turniej za 
paśniczy juniorów w stylu wolnym. 
Triumfował Sulmirczyk (Sulmierzy 
ce) — 65 punktów przed poznań­
skim Grunwaldem — 64, Lechem 
Poznań — 54 i Komunalnymi Ple­
szew — 20 punktów.

Spory zawód spotkał w so­
botę około 500 widzów (mecz 
odbywał się z powodu popołud 
niowego występu Sachy Diste 
la o godz. 11), którzy przyby­
li do „Areny” na mecz piłka­
rzy ręcznych Grunwald — Spój 
nia Gdańsk. Sądzono, że woj­
skowi, którym na razie nie 
wiedzie się w obecnym sezo­
nie rozgrywek I-ligowych, na 
własnym terenie uzyskają z 
groźnymi gdańszczanami w 
miarę korzystny rezultat. Nie­
stety już od pierwszych minut 
przewaga gości była dość wy­
raźna. Jeżeli nawet nie w grze, 
to w skuteczności, wykańcza­
niu akcji, w szczelniejszej obro 
nie. Poza Jarzyńskim, Roesle- 
rem i w II połowie chwilami J. 
Kuleczką trudno kogoś w dru 
żynie miejscowych wyróżnić. 
Na pewno zawiedli reprezen­
tanci: Z. Dybol, który nie 
zdał egzaminu w roli rozgry­
wającego, jak i bramkarz Roz 
miarek. Grunwald jako całość 
grał zbyt statycznie, na pal­
cach jednej ręki można było 
policzyć szybkie ataki — nieg­
dyś specjalność tego zespołu, 
jak i strzały z drugiej linii.

Spójnia, choć także nie za- 
prezentovzała najwyższej for­
my, wygrała pewnie i zasłuże­
nie. W drużynie gości wyróżnił 
się celnie strzelający W. Zieliń 
ski oraz bramkarz Szybka.

Skrócony zapis przebiegu me­
czu: 0:1, 1:1, 1:2, 2:2, 2:4, 3:4, 
3:5, 4:5, 4:6, 5:6, 5:8, 7:8, 7:9 8;9, 
8:13, 9:13, 9:14, 10:14, 10:15, 11:15, 
12:15, 12:18 13:18, 13:19, 15:19, 15:20, 
18:20, 18:23. Ostatecznie Grunwald 
przegrał 18:23 (8:9).

Bramki dla Grunwaldu strzelili: 
Jarzyński 8, J. Kuleczka 4, Roesler 
3, Ratajczak 2 i Kamiński 1, a dla 
Spójni: W. Zieliński 9, Cieśla 5, Li 
siewicz 3, Guzik i T. Zieliński po 2 
oraz Lech i Michalak po 1. (ad)

W niedzielę wojskowi od­
nieśli pierwsze zwycięstwo na 
swoim boisku w obecnym se­
zonie, pokonując Wybrzeże 
Gdańsk 21:19 (12:9). Początek 
meczu nie wskazywał, że jego 
epilog będzie d*a poznaniaków 
szczęśliwy. Gdańszczanie wy­

korzystując nie najlepszą & 
stawę Grunwaldu objęli n, 
wadzenie, które momenta' 
sięgało trzech bramek, 
na na lepsze nastąpiła, 
bramki wszedł Rozmiarek 
bo spisujący się w sobotą? 
znaniak, wczoraj obronił 
trudnych piłek, dzięki czet 
w 19 mjn. gospodarze zdojj' 
wyrównać, a w trzy 
później objąć prowadzenie

W drugiej części 
Grunwald grał nier^ 
Obok dobrych zagrań 
było błędów w obronie i, 
ataku. Momentami poznania^ 
posiadali przewagę 4 bra^ 
a w chwilę później topniak 
ona do jednej.

Z pewnością Grunwald przed, 
ko wybrzeżu zagrał lepiej niż, 
sobotę w spotkaniu ze spita 
lecz nie jest to jeszcze gra, 
chcielibyśmy oglądać w wykop, 
niu wojskowych. Odnotować & 
leży lepszą postawę reprezenlat, 
tów: Rozmiarka i Dybola, lecz p; 
winni oni grać na równym 
mie przez cały mecz. Podobały g 
też sprytne zagrania Roeslerai 
kilka strzałów J. Kuleczki z 
giej linii.

Goście swoją porażkę mogą a 
wdzięcząc małej dokładności , 
poczynaniach ofensywnych. vr«. 
lokrotnie strzały ich zawodniło, 
z najdogodniejszych pozycji te 
fiały w słupki lub poprzeczką.

Bramki dla Grunwaldu uzyski, 
li: Jarzyński 7, Roesler 6, j. k, 
leczka 4. Z. Dybo-l 2. Z.
1 i Baśkiewicz 1. Dla Wybrzeit 
Panas 5, Predel, Nowak i Słaba pi 
3. Popiełarski i Łap‘ński po 2 ota 
Czuchnicki 1. (wił)

Liga angielska
F P. Totalizator Sportowy pod, 

je wyniki meczów I i II ligi an® 
skiej objętych zakładami piłkarski 
mi na dzień 18/19 X. 1975 r.: 1, 
mingham _ Leeds 2:2, 2. Burnltj 
— Gueens Park 1:6, 3. Corentn- 
Liverpool 0:0, 4. Derby —Woltą 
hampton 3:2, 5. Everton — Astę 
Villa 2:1, 6. Ipswich — Leiceste- 
1:1, 7. Manchester Utd. — Arsend 
3:1. 8. Middlesbrough — West Han 
3:0, 9. Newcastle — Norwich 51 
10. Sheffield Utd. — Stoke 0:2,11 
Tottenham — Manchester City 1:1 
12 West Bromwich — Plymotill 
1:0, 13. York _ Bristol City 1:4.

Dzielna postawa koszykarzy Polonii
W poszczególnych wagach zwy­

ciężyli — 45 kg: D. Rakowicz, 48 kg: 
M. Rakowicz, 52 kg: Adamski 
(wszyscy Lech), 56 kg: Koriakow- 
ski, 60 kg: Maćkowiak (obaj Grun­
wald), 65 kg: Maciejewski (Lech), 
70 kg: Baczyński (Grunwald), 75 
kg: Wasilewski (Komunalni), 81 kg: 
Patalas, 87 kg: Fengler (obaj Sul­
mirczyk), ponad 87 kg: Goliniak 
(Grunwald).

Walki były zacięte, ale stały na 
przeciętnym poziomie, (y)

Wyjątkowy w dziejach pol­
skiego sportu jubileusz 25- 
lecia pracy trenerskiej z koszy 
karzami poznańskiego AZS-u 
obchodził Stanisław Szafarkie- 
wicz. Z tej okazji przed rozpo­
częciem inauguracyjnego me­
czu o mistrzostwo II ligi mię­
dzy AZS-em i leszczyńską Po­
lonią wręczono mu „Honoro­
wą Odznakę „Za Zasługi w 
rozwoju województwa poznań­
skiego” oraz inne odznaczenia.

WYNIKI.TABELE. WYNIKI
II LIGA — POŁNOC

11. Gwardia W-wa 9 8:10 9:12 Wybrzeże — Lech 99:74
Arka — Zawisza 2:0 12. Sparta 9 8:10 7:11 Pogoń — Wisła 63:107
Avia Świdnik — Jagiellonia 3:0 13. Siarka 9 8:10 6:12
Gwardia — Lechia 3:1 14. Moto-Jelcz 9 7:11 11:11 1. Wybrzeże 5 10 457:393
Polonia Bydg. — Dąb Dębno 1:0 15. Korona 9 5:13 5:11 2. Pclonia 5 10 392:343
Stal Stocznia — Olimpia 2:1 16. Niwka 8 3:13 5:13 3. Wisła 5 9 478:342
Stoczniowiec — Polonia W-wa 1:0 4. Resovia 5 9 422:341
Ursus — Bałtyk 0:0 Piłka ręczna 5. Lech 5 8 403:405
Zagłębie Wałb. — Motor 0:0 6. Śląsk

7. Spójnia Gd.
5
5

8
7

363:371
353:366

1. Lechia
2. Arka
3. Bałtyk
4. Gwardia
5. Stal Stocznia
6. Motor
7. Stoczniowiec
8. Ursus
9. Olimpia

u.

13.

14.
15.
16.

9. Widzew
10. Pomorzanin

6 7 286:279
6 6 258:357

II LIGA MĘŻCZYZN
Zastał Z. Góra — 

Warta 73:55 
Legia — Gwardia Wrocław

Stal Ostrów — Start

90:69

9
9
9
9
9 
9
9
9
9
9
9
9

Zagłębie Wałb.
Avia i
Jagiellonia i
Polonia Bydgoszcz

Polonia W-wa
Zawisza
Dąb

9
9
9
9

15:3 
13:5 
12:6
11:7
10:8
9:9 
9:9 
8:10 
8:10
8:10 
8:10 
8:10

18:5 
15:7 
13:5
13:13 
10:11
7:6 
9:15

10:8
8:6 
9:9 
7:7 

10:12

I LIGA MĘŻCZYZN

Stal Mielec — Anilana 
Korona Kielce — Wisła Płock 
Pogoń Szczecin —

Wybrzeże Gd.
Grunwald — Spójnia Gd. 
Stal — Wisła 
Korona — Anilana 
Grunwald — Wybrzeże
Pogoń Zabrze —
Pogoń Szczecin —

Śląsk 
Spójnia

8:10

7:11
3:15

5:12 
5:8
6:10 
5:16

II LIGA — POŁUDNIE

BKS Bielsko — Piast 0:1
Gwardia W-wa — Zagłębie Lubin

Korona Kielce — Moto-Jelcz 
Małapanew — AKS Niwka 
Sparta — Siarka 
Star — Odra i 
Urania — Stal St. Wola 
Wisłoka — GKS Katowice

3:1
1:0
1:0
2:0
0:1
0:1
0:0

9.
10.

18:16
28:22

25:23
18:23
27:17
17:26
21:19
17:25
20:19

ŁKS
AZS W-wa

U. Lublin anka
12. Pogoń Szczecin

5
5
5 
5
5

7
6
6 
5
5

315:360 
365:372 
343:457 
304:3 4
369:440

I LIGA KOBIET
Czarni Szczecin — AZS Lublin

Start Gdynia — 
Bałtyk Koszalin

AZS — Polonia
1. Start Gdynia
2. Gwardia Wrocław
3. AZS
4. Zastał Z. Góra
5. Stal
6. Start Łódź
7. Warta
8. Polonia
9. Legia

10. Bałtyk

56.91 
Łódź
87:81

102:74
95:71

2
2
2
2
2
2
2
2
2 
2

4

4
3
3
2
2
2
2

58:66

i 72:73

i 108:75
i 88:70
210:149 
157:114 
183:141 
163:124
159:154 
154:159
124:163 
141:183 
114:157 
149.210

ŁKS — Polonia 
Spójnia — Olimpia 
Wisła — AZS Poznań

1. Słąsk
2. Stal Mielec
3. Pogoń Szczecin
4. Spójnia
5. Pogoń Zabrze
6. Anilana
7. Wybrzeże
8. Grunwald
9. Korona Kielce

10. Wisła Płock

Koszykówka

7 
7
7 
8
7
7
8
7

7

12:2 
12:2
12:2
10:6
8:6
5:9
5:11 
4:io 
2:12 
2:12

166:129
151:119 
155:137 
150:144

131:124
159:179
117:143
144:164
132:165

Stomil Olsztyn —

1. Wisła
2. Spójnia
3. Polonia
4. AZS Poznań
5. ŁKS
6. Stomil
7. Olimpia
8. Czarni
9. AZS

10. AZS
T ublin 
W-wa

I LIGA MĘŻCZYZN GRUPA
II LIGA
B

80:62 i 75:79
58:62
63:53 i 75:65
72:65 i 90:39

AZS W-wa
68:63 i 66:63

5
5

5

5
5
5
5
5

10
8
8
8
7
7
7
6
5
5

369:290 
343:305
307:233 
341:356
311:249
302:332
330:372 
342:374
284:346
271:343

KOBIET

Boks
I LIGA

GRUPA I

Stal Rzeszów — Olimpia F-ń 
Carbo Gliwice —

Turów Zgorzelec
GKS Tychy — Gwardia W-wa

10:10 
10:10

3.
4.
5.
6.

Turów 
Gwardia W-wa 
Carbo
Olimpia 
Stal
GKS Tychy

8
8
8
8

8

13:3
11:5
7:9
6:to 
6:10
5:11

90:68
106:52
80:80
68:90
62:96
70:90

1. Odra
2. Małapanew
3. Stal St. Wola 
L Piast
5. GKS Katowice
6. Wisłoka
7. BKS Bilsko
8. Star
9. Zagłębie

10. Urania

9
9
9
9
9
9
9
8
9
9

16:2
12:6
11:7 
11:7
10:8
10:8
9:9
8:8 
8:10 
8:10

20:2 
8:8 
8:5 
8:6

13:6 
8:7
9:13 
9:6
9:10 
7:9

TURNIEJ ŁODŻ
Wyniki z 18. — 19. X 1975 

Śląsk — Polonia 
Lublinianka — Start Lublin 
ŁKS — Resovia 
Start — ŁKS 
Polonia — Lublinianka 1
Resovia — Sla.sk 1

70:83 
55:54 
73:84 
78:73
91:68 
90:77

Unia — Pomorzanin 
Lech — Szprotavia 
Slęza — AZS Gdańsk 
Zagłębie — Widzew 
AZS Koszalin —

Włókniarz Pabianice

56:26
70:45
48:69
73:47

60:69

i 55:46 
i 74:44 
i 60:5.1 
i 15:56

i 45:63

GRUPA II

Wybrzeże Gdańsk — 
Zagłębie

Legia W-wa — Górnik 
Gwardia Wrocław —

Konin
Pszów

14:6
16:4

TURNIEJ KRAKÓW
AZS W-wa — Lech 
Wybrzeże — Wisła 
Pogoń — Spójnia 
AZS W-wa — Spójnia

77:95
85:78
73:54
54:73

1. Lech
2. Włókniarz
3. AZS Koszalin
4. Szprotavia
5. Slęza
6. Unia
7. AZS Gdańsk
8. Zagłębie

6 
6
6 
6
6 
6
6 
6

12
12
10
10

9
3
8
7

469:289
431:283
391:350
309:327
323:337
315:296
359:397
335*443

Świdnik

3,

5.
6.

Legia
Wybrzeże
Avia
Gwardia Wrocław
Zagłębie 
Górnik . ’

8
8
8
8
8
8

10:6
9:7
8:8
8:8
7:9
6:10

93:67 
76:82 
88:68 
83:75
70:99
66:94

Niestety w sobotnim pojedyn­
ku odświętna atmosfera wp!? 
nęła chyba ujemnie na druży­
nę prowadzoną przez jubilali 
Wprawdzie akademicy poku­
li zdecydowanie Polonię 85:71 
(47:31), lecz grali znacznie go­

rzej niż w niedawnym turnieju 
„otwarcia sezonu” z udziale® 
Lecha, Olimpii, Warty i AZS-t 
(przypominamy, że akademie! 
nieoczekiwanie zwyciężyli ’ 
tej imprezie). Gospodarze po­
pełniali wiele błędów zź* 
szcza w obronie, w zbieraniu? 
łek z tablicy, często też zW 
chaotycznie przeprowadź 
akcje ofensywne. Nawet as si­
towy gospodarzy — Grześczyi 
był w sobotę słabiej dyspo^ 
wany. Gospodarze rozegralisH 
dopiero w ostatnich 10 mi^ 
tach: przyspieszyli grę, ceM 
rzucali.

W sobotę najwięcej punktów® 
AZS-u zdobyli: Szarata 2*. Tte11 
26 i Grześczyk 13, dla Polonii: 1 
Sosiński 19, Andrzejewski H *1 

Nowak 8.
Sądziliśmy, że w nied^ 

gospo-darze wyciągną 
z pierwszego meczu i PcX^ 
koszykówkę w lepszym WF 
niu. Nic z tego Przeciw*1* 
przez 30 minut tego poie^‘ 
prowadziła Polonia, chwilą 
nawet 12 punktami. Tuż 
przerwą AZS zniwelował 
nicę do 4 punktów, ale 
tek II połowy nie zapowie 
bynajmniej sukcesu mieis^, 
wych. Dopiero w 10 min- J 
przerwie celny rzut Walk<*^ 
ka, najbardziej bojowego r 
wodnika akademików da* h 
wadzenie gospodarzom (56- 
Potem AZS przełamał jj 
Polonii zdobywając kolejn0 
punktów.

Radzilibyśmy njkomu nie le^ 
żyć leszczynian. Polonia t0 
dzie zespół składający się rA 
niskich koszykarzy, ale 
nie ruchliwy, grający z 0 
ambicja i wykorzystujący n 
każdy błąd przeciwnika. .

W sobotnim meczu 
punktów dla AZS-u zdobyli- 
manowski 23. Grześczyk i 
po 17, a dla Polonii — Z.
17, Nowak 14 i Białas (by»V «” 
ręczny poznańskiego... AZS)
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